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W  ostatn ią  n iedzielę p rze d w y b o rc zą

I sekretarz KC PZPR „ prezes NK ZSL

G O M U Ł K A  1 I G N A R
na przedwyborczym s p o tk a n iu

W
WTD. A B NAKŁAD: 43.112 EGZ. CENA SO GB

MURKI?
P on iedz ia łek . 10.IV  1961 r . N r 84 (5197)

z chłopam i W ielkopolski
J A K  IN F O R M U JE  dz is ie jsza  p rasa  po ranna  

w  je d n e j z h a l w ys ta w o w ych  M T P  o d b y ł się, 
zo rgan izow any  przez W K  F ro n tu  Jedności Na 
ro d u  w  Poznan iu , w ie lk i w ie c  p rzed w yb o rczy  
ch ło p ó w  i  dz ia łaczy w ie js k ic h  z ud z ia łe m  I  se­
k re ta rz a  K C  P ZP R  W ła d ys ła w a  G O M U Ł K I i  
prezesa N K  Z S L  S te fana  IG N A R A . N a w iec 
p rz y b y ł ró w n ie ż  ka n d y d a t na pos ła  m ias ta  P o­
znan ia  —  członek B iu ra  Po litycznego  K C  PZPR , 
M a ria n  S P Y C H A L S K I.

N A  S P O T K A N IU  re ­
fe ra ty  w y g ło s il i:  W Ł 
G o m u łka  i  S t. Ig n a r.Będziemy

szkolić
indonezyjskich
stoczniowców

W  Z W IĄ Z K U  z  bu ­
dow ą 4 stoczni rem on­
to w y c h  w  In d o n e z ji 
p rzez C H Z  „C E K O P “ , 
15 k w ie tn ia  b r. oczek i­
w ane je s t p rzyb yc ie  z 
D ja k a r ty  do T ró jm ia s ta  
ok. 40 in d o n e zy jsk ich  in  
żyn ie ró w , m a js tró w  i  
b ryg a d z is tó w , k tó rz y  
p rze jd ą  szkolen ie  teo re ­
tyczne  i  p ra k tyczn e  n ie­
zbędne d la  trzonow e j 
k a d ry  s toczn iow e j.

IN D O N E Z Y JC Z Y C Y  roz 
poczną naukę w  Ośrod­
ku  S zko len ia  Zaw odow e 
go S tqczn i G da ń sk ie j 
w e d łu g  spec ja ln ie  d la  
n ic h  opracow anego p ro ­
g ra m u  nauczania. P ra k ­
ty k ę  odbyw ać będą w  
G d yń sk ie j S toczni Re­
m o n to w e j, p ro fi le m  rta j-  
b a rd z ie j zb liżo n e j do 
e ksp o rtow anych  przez 
nas stoczni. (ZA P )

Groźną
bandę
morderców
zlikwidowała MO

K IE L C E  P A P . W  L a ­
sach K o z ie n ic k ic h  o rg a ­
na AIO w o j. k ie leck iego  
p rz e p ro w a d z iły  ob ław ę  
na trze ch  g ro źnych  ban 
d y tó w , poszu k iw a n ych  
od k ilk u n a s tu  d n i w  ca­
ły m  k r a ju  l is ta m i g oń ­
czym i.

B a n d y c i s ta w il i  opór, 
u ż y w a ją c  b ro n i p a ln e j. 
W  w y n ik u  w y m ia n y  
s trz a łó w  he rsz t bandy 
S ta n is ła w  D o liń s k i zo­
s ta ł zastrze lony, a H e n ­
r y k  P a w la k  c iężko  ra n ­
ny . —  Po p rz e w ie z ie n iu  
do szp ita la  zm a rł. T rz e ­
ciego b a n d y tę  K a z im ie ­
rza  Goca u ję to .

Z lik w id o w a n a  banda 
ma na sw ym  konc ie  za­
b ó js tw o  m ilic ja n ta ,  po ­
ra n ie n ie  innego, oraz 
szereg napadów  ra b u n ­
k o w y c h  z b ro n ią  w  rę ­
ku .

„Klub
długich
n o só w “

BO NN . P ew ien restaura­
to r  z Langem bruck (Bawa­
ria ) za lo ży i n ie da w no  „ K lu b

KC  PZP R  w  
sw ym  w ys tą p ie n iu  om ó­
w i ł  a k tua ln e  zagadnienia 
ro ln ic tw a  i  n a k re ś li ł p ro ­
g ram  Jego dalszego roz­
w o ju .

T rzeba pow iedzieć o tw a r 
cie — s tw ie rd z ił W ł. G o­
m u łk a  — że p rz y  w szys t­
k ic h  w ie lk ic h  osiągn ię­
c iach  naszej gospodarki 
n a rod ow e j p ro d u k c ja  ro l­
na s ta no w i jeszcze do tych  
czas je j  w ąsk ie  ga rd ło .

Im p o rt  zbóż n ie  ozna­
cza b y n a jm n ie j, że obecn ie 
ro ln ic tw o  nasze p ro d u ku ­
je  m n ie j zboża n iż  przed 
w o jn ą . W pros t p rze c iw ­
n ie  — p ro d u k u je  w ięce j. 
W  r. 1938 p ro d u k c ja  4 zbóż 
w  p rze licze n iu  na X miesz 
kańca- w yno s iła  388 kg , a 
w  r . 1963 — 479,5 kg , w zro  
s ła  w ięc o 23,6 proc. M i­
m o m n ie jsze j p ro d u k c ji, 
Po lska prze dw o je nn a  w  la 
ta ch  pogłębionego k ry z y ­
su gospodarczego eksporto 
w a ła  od 800 tys . do 1 m in  
to n  zboża i  m ą k i roczn ie ,

(Dokończenie na s tr. 2)

„DARA"
ciqgle jeszcze

PŁONIE
LO N D Y N  PA P. W edług do 

n ies ień z  B a h ra in u , sta tek 
b ry ty js k i „D a ra ”  c iąg le  je ­
szcze p łon ie . W edług ostat­
n ich  danych , na pokładzie 
s ta tku  zna jdow ało  się ogó­
łe m  730 osób. (Łącznie z  za­
łogą). Dotychczas u ra tow a­
no 565 osób, k tó re  zosta ły 
przew iez ione do B a hra in u  
i  do D ubai, p o r tu  w  Oma­
n ie . W yn ika ło b y  z tego, że 
liczba  o f ia r  w yn o s i 165 
sób.

Antoni Walaszek
wśród żołnierzy WOP

T O  b y ło  ja k  w  p iosence, ty le , że g ra n ica  n ie  
b y ła  za górą, a za dobieszczyńskim  lasem...
N iecodzienne spo tkan ie  ka n d yd a tó w  ze sw o im i 
w yborcam i. N a zachodnim  n a jb a rd z ie j w ysun ię ­
ty m  sk raw ku  R zeczpospolite j, na po lan ie  n ieopo­
da l d rog i, ustaw iono s tó ł p re zyd ia ln y  i  ła w k i 
d la  w yb o rcó w .

„Cieszymy się
z koncertu w Szczecinie...“

„Kurier“ rozmawia 
z Adamem Wiernikiem
z Centralnego Zespołu Artystycznego 

Wojska Polskiego

Rendez-vous
m ło d zieży

w Hali S p o rto w e j
JU TR O , w c  w to re k  na  sp o tka n iu  m łodych  

w yb o rcó w  z ka n d y d a ta m i na  pos łów  i  radnych  
w y s tą p i C e n tra ln y  Zespół A rty s ty c z n y  Wojska. 
P o lskiego. P o łączy liśm y s ię  te le fon iczn ie  z Do­
m em  W o jska  P o lsk iego  w  W arszaw ie prosząc 
do a p a ra tu  k ie ro w n ik a  m uzycznego Zespołu — 
A D A M A  W IE R N IK A .

Jutro w Jerozolimie
kał narodu żydowskiego 

słanie przed swoimi sędziami

Czy Eichmann 
będzie „sypał“?

, . . ____ ,___H im m le ra  yos ia aa i w szei-
W  godzinach  p rze d p o lu  k je pe łnom ocn ic tw a . W  ak- 
d n io w y c h  rozpoczyna ta ch  persona lnych SS zna- 
s ię  W  J e ro zo lim ie  p ro -  leźć  m ożna o n im  „ ja k  na j 

zb ro d n ia rza  h i t le -  ' S S S ,

N a  ław kach  żo łn ie rze , sy  gospodarze. G dzie n ie  
odprasow ane m undury, gdzie w idać leśnicze 
wyszczotkow ane czup ry  czapki, 
ny, b u ty  na w ys o k i p o - A  o to  i  o n i, oczekiw a 
łysk . Są n ie  ty lk o  z D o n i goście. Idą w ita n i 
b ieszczyna. Z  p o b lisk ich  ok laskam i: I  se kre ta rz  
jednos tek  śc iągnę li w szy K W  PZPR, ka n dyda t na 
scy w o ln i od  s łużby w o - posła do S e jm u  P R L  —  
p iśc i. Lecz zas ied li tu  A N T O N I W A L A S Z E K , 
n ie  ty lk o  żo łn ie rze . A ż  ka n d y d a t na  radnego 
dziw ne skąd w  ty c h  la -  W R N  —  pp łk . W Ł A D Y - 
sach ty le  lu d n o śc i c y w il  S ŁAW  BRZOZOW SKI, 
ne j. I  ch łopcy i  roześ- kandydaci na ra d n ych  
m iane dziew częta i po- do P ow ia tow e j R ady Na 
w ażni kopcący p a p ie ro - rodow e j: STE FA N IU K ,

________________________ _ L IP O W S K I, K O L IŃ S K I,
D Ą B R O W S K I. T ow a rzy  
szy im  D ow ódca P om or 
sk ie j B ry g a ć v  W O P i  I  
se kre ta rz  K P  PZPR  — 
K U B IA K .

op in ie  —
. „C z ło w ie k  w y ją tk o w o  uzdol

row sk ie g o  E ichm anna . n ip n y ” . „ w y b i tn y  spe c ja li-  
W  PROCESIE T Y M  n ie  sta w  sw ej dz ie dz in ie ” . A  

chodz i ty lk o  o osobę E ich - ja k a  b y ła  ta  dziedzina 
m anna — pisze A g en c ja  św iadczyć m ogą je g o  w łas- 
A D N . — W raz z  n im  s ta ją  ne słow a, k tó re  c y to w a ł na 
przed sądem c i wszyscy, procesie w  N orym berdze je -  
k ió rz y  p la n o w a li lu b  doko- go d łu go le tn i po dkcm end- 
n a li m o rd u  na m ilio n a ch  Ul n y  W is licen y : ,.Z  uśm ie- 
dzi. W raz z n im  sta ją pod chem  zejdę do  grobu, ponie 
pręg ięrzem  ta cy  ludz ie , ja k  waż św iadom ość, iż  m am  
G lobke, ongiś czołow y m ilio n y  lu d z i na sum ien iu , 
w spó łp raco w n ik  h it le ro w - je s t d la  m n ie  w y ją tk o w o  po 
skiego M in is te rs tw a  S praw  cieszająca” .
W ew nę trznych , a d z is ia j se
k re ta rz  stanu w  rządzie A -  C O LLEG IU M  TEU TO N IC U M  
denauera. Ponieważ w szel- U D Z IE L IŁO  SC H R O N IEN IA 
k ie  p ró b y  rządu bońskiego, ZBR O D N IAR ZO M  
aby do procesu n ie  dopuś­
c ić , sp a liły  na  panewce, R ZY M  PA P. Z b rod n ia rz  
E ichm annow i „za leco no”  w o je n n y  E ichm ann , k tó ry  
przez je g o  obrońcę, d r  Ser po w o jn ie  u k ry w a ł się

d łu g ich  nosów ” . k tó rego va tiu sa , aby po w s trzym a ł W łoszech, zna laz ł schronie-
:z lo n k a m i m ogą być  ty lk o  
lud z ie  pos iadający nosy o 
o ryg in a ln ym  kszta łc ie . Do 
k lu b u  zapisało się ju ż  35 o- 
sób, m . in . m ie jscow y p ro ­
boszcz, na uczyc ie l S k i lk u  
kupców .

się od w ypo w ie dz i na  te - r.ie  w  C o lleg ium  T eu to n i- 
m a t G lobkego. cum  w  R zym ie , k tó re go  rek

W  OSOBIE E IC H M A N N A  to re m  b y ł wówczas b iskup
— pisze d a le j Agenc ja A D N  H U D A L, „g o rą cy  zw o le nn ik
— sta je  przed sądem p rzed- faszyzm u 1 id e o lo g ii H it le -  
s ta w ic ie l u s tro ju  h it le ro w -  r a "  — pisze w io s k i tyg©rf- 
ąłdego który, jato) prawą, re n ik  .iPUNTO” «

— Pozw ólc ie — po w iedz ia ł
— rozpoczynając swe w ystą
p ie n ie  A . W A LA S Z E K  — że 
przekażę w am , żo łn ie rzem  
W ojsk O ch ro ny  Pogran icza 
w im ie n iu  E g zeku tyw y  Ko­
m ite tu  W ojew ódzkiego
PZPR 1 w  im ie n iu  sw oim  
w łasnym  życzenia dalszej 
w y trw a łe j s łużby d la  dob­
ra  naszej L u do w e j O jczyz­
ny.

A . W A L A S Z E K  omó­
w ił następn ie  zadania 
ja k ie  w y n ik a ją  d la  każ­
dego ob yw a te la  z p lanu  
p ięc io le tn iego . M ó w ił o 
osiągnięciach i  zdoby­
czach soc ja lnych  nasze­
go społeczeństwa w  c ią  
gu m in io n ych  15 la t.

— W id z im y  coraz lepsze 
pe rspe k tyw y  naszego życia
— m ó w ił I  sekre tarz  KW  
PZPR — Id ąc  do w ybo ró w  
g łosu jem y za da lszym  roz ­
w o jem  P o lsk i. Uczciwą p ra  
rą  będziem y budow ać lep­
szą przyszłość d la  nas i  d la  
naszych dzieci.

P rzew odniczący Prez. 
PRN —  S te fan iuk omó­
w ił in te re su ją ce  w szyst 
k ich sp raw y ro zw o ju  po 
w ia tu  szczecińskiego. 
Rozwój m echanizacji, 
ro ln ic tw a , drobnego prze 
m ysłu, hodow li.

W części a r tys tyczne j spot 
kan ia  w y s tą p iły  zespoły a r­
tystyczne Szczecińskich Za 
k ładów  W łó k ien  Sztucznych 
i  Państwowego D om u Dziec 
ka w T anow ie , (w it)

Podczas spo tkania.

— P rzy jeżdżam y do 
Szczecina — po w ie d z ia ł 
A . W ienn ik  — z boga­
ty m  p rog ram em  p ie śn i i  
tańców . P rzeds taw im y 
p ieśn i żo łn ie rsk ie , lu d o  
w e i z re p e rtu a ru  k la ­
sycznego. Z  tańców  za­
p re ze n tu je m y m . Inn. 
poloneza i  m azu ra  z 
„H a lk i “ ; tańce z b ó jn ic ­
k ie  i  kaszubskie. T ru d ­
no zresztą o  ty m  m ó w ić  
n ie  łącząc w szystk ich  
e lem entów  naszego 200 
osobowego zespołu: 
k ie s try , ba le tu , ch ó ru  i  
so lis tów . N a e fe k t a rtys  
tyczn y  sk łada  się prze­
cież praca  ich  wszyst­
k ich .

— Z ap re zen tu je m y także 
w iązankę p ie śn i A rm ii Pak­
tu  W arszawskiego, opraco­
w aną przez k ie ro w n ik a  zes­
po łu  Teodora R adkow skie- 
go. W ystęp nasz zakończy­
m y  w ie lk im  w ido w isk iem  
ba le tow o-m uzycznym  „W a r­
szaw ski Fes tiw a l” , w  k tó ­
r y m  bie rze ud z ia ł ca ły  
spól.

— C h c ia łb ym  — dodał 
A . W ie rn ik  — abyście 
p rze ka za li w  gazecie, że 
ca ły  zespól cieszy się 
n ie zm ie rn ie  z  konce rtu  
d la  szczecińskie j m ło ­
dzieży. M a m y  nadzie ję , 
że p rzyg o to w a n y  prog­
ra m  będzie s ię  je j  podo 
ba’  A  w ię c  do zobacze­
n ia  w  Szc :ecinie...

ZESPÓŁ na D w orcu  G łów  
n ym  będą ju t r o  rano w itać  
przedstaw ic ie le  m łodz ieży i  
w o jska . N a spotkanie wstęp 
ty lk o  za zaproszeniam i. 
M ożna 1e odbierać w  K o m i­
tecie M ie jsk im  ZM S, w  Za­
rządzie W oj. ZM W , w  Ra­
dzie O kręgow e j ZSP i  w 
Kom endzie C horągw i ZHP.

(w it)

Jpszrze w lyin roku

Polska
żelatyna

L U B L IN  PA P. Ż e la tyna  -« 
niezbędny s k ła d n ik  w  p rze ­
m yśle  spożyw czym , a tato- 
że w  in n y c h  dz ia łach  w y ­
tw órczośc i — sprow adzaną 
w  znacznych ilośc iach  z za- 
g ra n icy , zostan ie w k ró tc e  
skreś lona z l is ty  to w a ró w  
im p orto w an ych . Zaw dzięcza 
m y  to  p ra cow n iko m  po l­
sk ie j n a u k i, inżyn ie ro m  i  
te chn iko m , k tó rz y  opraco­
w a li w łasne m e to dy  p ro ­
d u k c ji,  oraz zap ro je k to w a li 
po trzebną ap ara turę  1 urzą­
dzenia. W  P u ław ach  po w ­
sta je  fa b ry k a  że la tyny , k tó ­
ra  n ie  ty lk o  w  p e łn i po­
k r y je  nasze zapotrzebowa­
nie  na te n  a r ty k u ł, ale u* 
m o ż liw i jeg o eksport.

Z ak ła d  będzie w y tw arza* 
ok. 600 to n  że la tyny  rocz­
n ie . U ru cho m ie n ie  fa b ry k i 
w  P u ław ach nastąpi jeszcze 
w  ty m  ro k u .

Lepiej
piechotą...

LO N D Y N . K u p ie c z  S yd­
ney Am broze AP PELBO M  
p o b ił w  u b ie g łym  ro k u  sw o i 
s ty  re ko rd , a m ia no w ic ie  za 
n ie p raw id ło w e  pa rkow an ie  
sam ochodu m us ia ł zap łacić 
k ilkad z ie s ią t m an da tów  na 
łączną sumę 500 fu n tó w  
sz te rlingów . Obecnie do­
szedł do w n io sku , że le ­
p ie j chodzić p iecho tą  1 po­
s ta n o w ił sprzedać samos 
chód.

P o ra ż k a  ,,9 ła rjia< fonóuJ '

i p S
%

T E J  B R A M K I d łu g o  
chyba  n ie  zapom ni 
b ra m k a rz  G w a rd ii D re ­
w n ia k  i  szczecińska p u ­
b liczność.

K rz y s z to lik  w y k a z a ł 
w  te j a k c j i  w szys tk ie  
cechy d o jrza łego  i  raso 
w ego p iłk a rz a . Po og ra ­
n iu  dw óch ru ty n o w a ­
n y c h  p iłk a rz y  G w a rd ii 
p ię k n y m  s trza łe m  u m ie  
ś c ił p iłk ę  w  s ia tce p rze  
c iw n ik ó w  p rzyp ie czę to - 
w u ją c  zw yc ię s tw o  p o r ­
to w có w . M o m e n t t e j  
„p ie czę c i”  u c h w y c i! 
nasz fo to  —  C ieś lak.

O w yda rzen iach  spor* 
to w y c h  w  k ra ju  i  na' 
św ięc ie  czy ta jc ie  na  
s tro n ię  5 i  6.



» srneiw -  «nag» N r  S i <51971,

Za sześć dni

WYBORY
e

IsśSi wyjeżdżasz, 
pamiętaj o zaświadczeniu 
o prawie głosowania 
Możesz jeszcze 
sprawdzić listę wyborczą

»»Wszyscy do u rn  w yb o rczych " to  hasło  szcze­
g ó ln ie  ak tu a ln e  w  c h w il i  obecne j d la  ty c h  osób, 
k tó re  16 k w ie tn ia  n ie  będą w  Szczecinie, bądź 
też p rzy jadą  na te n  czas do naszego m iasta.

Każdy k to  się u da je  w  drogę np. na  wczasy, 
bądź też w y je żd ża  s łużbow o czy też do ro d z in y , 
w in ie n  s ię  zg iosić przed  w y ja zd e m  do p re zyd iu m  
s w o je j d z ie ln ico w e j rady  na rodow e j i  zażądać 
zaśw iadczenia o p ra w ie  głosow ania, k tó re  upo­
w a żn ia  do o ddan ia  głosu w  te j  m iejscowości, 
gdzie  s ię  będzie p rzyb yw a ło  w  d n iu  w ybo rów . 
Ten k to  ju ż  p rzy je ch a ł do Szczecina i  n ie  za ła t 
w i ł  w ym aganych fo rm a lnośc i, w in ie n  bezw łocz- 
n ie  nap isać lis t  do s w o je j rady  z prośbą o  na­
desłanie tak iego  zaśw iadczenia. D o tyczy  to  
zwłaszcza osób n ie  zam eldow anych, bądź zamel­
dow anych na  p o b y t czasowy, a le  n ie  w ym e ldo ­
w a n ych  na sta łe  z m ie jscow ości poprzedniego 
zam ieszkania.

Podajem y rów n ież  do w iadom ości w szystk im  
osobom, k tó re  n ie  s p ra w d z iły  sw o ich  lis t  w yb o r­
czych, że is tn ie je  jeszcze m ożliw ość upew nien ia  
s ię  czy n a  w y k a z ie  n ic  m a  b łę d u  w  nazw isku , 
adresie, bądź też dacie  urodzenia. L is ty  -wybor­
cze są do w g lą d u  w  p re zyd ia ch , d z ie ln ico w ych  
ra d  na ro d o w ych . <b)

R eferat
Wł. Gomułki na spotkaniu 
z chłopami Wielkopolski

f  s tu  s to py  życ iow e j lud no śc i m y  ze wszech m ia r  rozw i-
l  O  fN . I  Sm/ i  )  ro ln ic ze j i  pozaro ln icze j. ja ć  gospodarkę ro ln ą , zw ię

~  R o ln ic tw o , z k tó re g o  u -  kszać p ro d u k c ję  i  rów no -

(D okończen ie  ze st r .  1) '«w iń  W » «  »MMe- E f f t i n S  kS fu ,* ’ w ’ - l T " ‘ " S
. *,<.(, na jo u zszycn  ia -  tw a rza  C zwartą część fto - 4 przeszło la ty  przez

!? y. i * rz y  w ,«ks2* i .  t»r ® K T W T P s n ł i n r  « i cho du  lifarodowfego a przó P Z P ft i  ZS L , będziem ydukCJi dw a  ra zy  w ięce j ĄC , lz  głó myBł a K tórego u t rz y -  posuw ać naprzód szerokim
im p o r tu je m y . P rzedw o- m u je  się da leko m n ie j-  fro n te m , przede w szyst-
je n n y  eksp o rt żboz odby- *zy odsetek lud no śc i w y -  k im  p rzy  pom ocy ko łe k
w a ł się kosztem  g łodu lu  tw a rza  ponad po łow ę do - ro ln ic zych  i  funduszu roz-
dnosci m ia s t i  w si. c 110(1 u narodow ego. W id z i w o ju  ro ln ic tw a , zespoło-

P R Z Y  K ‘ j r ^ % v 5 R n l 5T14^ C A ii^ A i  m y  2atem - ie  p rze m ys ł we fo rm y  gospodarow a-T Y M  N A L Ł .2 Y , że w zro s t W /.R O bT  N A K Ł A -  Jest po dsU w o w ym  ź ró d - n ia  w  ta k i sposób, aby
p ro d u k c ji  ro ln e j oslągm ę- r o i  v i r f w n  ś i*  iem  2 k tó re g o  pa ńs tw o  p rzyczyn ia ło  się to  do roz-
t y  zosta ł p rz y  znacznym  « A  « m . N l^ W O  m z na czerp ie  ś re d k i na rozb ud o  w o ju  ro ln ic tw a  i odnow ią
zm n ie jsze n iu  p ro p o rc ji lu  p rze m ys ł, w  po ro w n a M u  Wf{ gospodarczą k ra ju  o -  da ło  in te resom  i  dążen iom
iJ "04®/ . l ° ln  c^ d. ° , L  o m m v d  w i u t f u 4 » i  ra *  na  Podniesienie ośw ia  sze ro k ich  mas ch łopsk ich ,
n e j lic z b y  lud no śc i k ra ju .  ^  »2  ty  t  k u l tu r y  na rod u . W  zw iązku  z  ty m  w ysuw a
W  o kre s ie  p rze dw o je nn ym  * * • “  ® **•* W szystk ie  dochody, ja k ie  s ię  ró w n ie ż  spraw a spół-
iudnosć u t rz y m u ją c a  się z ® °d pI £ L ta - v  państw o o t rz y m u je  z r o i -  dzie lcżoścl p ro d u k c y jn e j,
ro ln ic tw a  s ta no w iła  60 p ro  n lc tw a  są w  sum ie  m n ie j-  D otychczas, spó łdzie lcze
cen t ogó łu  lud n o śc i, a o - S” ! 3 9 łe  n lż  św iadczen ia pa ń - gospodarstw a ro ln e  z w le -
becnie 38,2 pro c . Jes t to  *  * n a jb liższych  la t  p łę - stw,a ^  rzecz  r o ln ic tw a  1 lu  p rzyczyn , w śró d  k tó -
przede w szys tk rm  re z u lta t 7 lud no śc i ro ln ic z e j. ' ry c h  n ie m a ło  w ażn ą  jes t
u p rzem ys łow ien ia  k r a ju .  Przede w szys tk im  szyb* « . . .  . w y s tę p u ją c y  jeszcze dzi-

U p rzem ys łow ien ie  k ra ju  sze podn iesienie p ro d u k c ji w  c iągu la t  n a jb liższych  s ly, 'n ie d o s ta te k  c ląg n i- 
i  ro zw ó j ca łe j go spo da rk i zarów no ro ś lin n e j Jak i  przewaga św iadczeń pa ń - k ó ^ . maszyn ro ln iczych ,
na ro d o w e j w zm o g ły  w y -  zw ie rzęce j *  ogółem  o Z l stw a J ef 2Cze s i*  p o w ię k -  naw ozów  i  in n ych  środ-
b itn ie  zdo lność na byw czą  p ro c . W -  T a ka  przew aga je s t k ó w  służących ro z w o jo w i
lud no ść m ls is M .)  1 w l . j -  a a ś  U W  M r *  Ł e i ro ln ic tw a  -  n ie  przedsta-

n *e j. n «  p o tra f il ib y ś m y  po  w i - 1a ,, nns

J A K  IN FO R M U JE dzis ie j 
sza prasa po ran na  pre zy ­
dent B ra z y li i -  Quadros, 
u d z ie li ł w łosk iem u  tyg od n i 
k o w i „U N IT A ”  w yw ia d u .

i,W spó łis tn ien ie  m iędzy 
W szys tk im i na rod am i I  p ra  
w o  do sam ookreśleniia d la  
w szys tk ich  na rod ów  -  o to  
zasady b ra z y li js k ie j p o l i ty ­
k i  zag ran iczne j” , ośw ia d­
c zy ! p re zyde n t B ra z y li i.  
Quadros po d k re ś li!, że Jego 
rzą d  zam ierza naw iązać sto 
g u ń k i ze w s z y s tk im i k ra ja ­
m i zgodnie z  w ym o ga m i 
gospodarczych in te resów  
B ra z y li i.  W y ra z i! on  prze­
kon an ie , że w  te n  sposób 
B ra zy lia  p rzyczyn i s ię we 
w spó łp racy  z in n y m i k ra ­
ja m i do s topn iow ego usu - 
p ię c ia  na p ię c ia  n a  św iecie.

W ONZ, w  O rga n iza c ji 
P aństw  A m e ryka ń sk ich  i  
w e w szys tk ich  in n y c h  m ię ­
dzyn aro do w ych órgan iza- 
c jach B ra zy lia  będzie p ro ­
w adzić k o n s tru k ty w n ą  po ­
l i ty k ę  zm ierzającą do za­
pe w n ie n ia  p o k o ju  i  spra­
w ie d liw o śc i na  św iecie. Bę­
dz iem y dążyć do w spó łży­
c ia  w szys tk ich  na rod ów  nie  
zależnie c d  ic h  poglądów  
ideo log icznych — po w iedz ia ł 
p re zyde nt. Jan io  Quadros 
ośw iadczy! także, że jego 
¡rząd j|est zdecydow anie 
p rze c iw n y  w sze lk im  fo r ­
m o m  ko lo n ia lizm u .

s k le j. W zrosła też w yso ko  W A n A n  W C 7 V < ; r  2 1 ! * , p w i ! £ 2 Dsr,iny, , p 2 w ia ją  u nas Jeszcze po- 
w  m ieście 1 na w s i k o n -  „  J "  . W S Z Y S T - dźw ig ną ć ro ln ic tw a , u lż y ć  w ażne j s i ły  w  ro ln ic tw ie ,
sum p c ja  a r ty k u łó w  spo- K IC H  Z A D A Ń  g o s p o d a r  W- c ię żk ie j p ra c y  ch łopa i  z  ¿am ych ch ło pó w
ży^ c* ^ h - ^ .  . ^  k i  r o ln e j  n a jw a ż n ie j -  J ję s y ą it Ją b a rd z ie j w y d a j prz y SZłość ro ln ic tw a  zale-

Po&om  spoźyeia ty c h  ar* szy m  « r o 2 s t r z v s a ia c v m  n i^' żeć . będzie je d n a k  od
ty k u łó w  będzie się d a le j ^ s t r z y g a j ą c y m  Jw ,n ilk h }  rozp ię tość m ię  n ic h . Jest rzeczą powsze-
zw iększa ł. P am ię tać p rz y  0 p o w o d z e n iu  c a ło ś c i dzy  ró żn o ro d n ym i w y d a l-  c h n ie  znaną, że d ro bn e  go 
ty m  na leży, że do r .  1965 p la n u  je s t  zw iększen ie  ka m i państw a na  p o trze - spodarstw a ro ln e  nile m a- 
p rz y ro s t n a tu ra ln y  tw Łę k- pro d u k c j i  ro ś lin n e j a w  b y  w , ł  1 św iad czen ia m i ją  w a ru n k ó w  d la  pełnego 

o, < * v ,  > »«In ®»ób J w s ! na rMC® P a s tw a  n ie  w y k o rzys ta n ia  w szys tk ich
lic zb ą  lud no śc i naszego s z c z e g ó ln o ś c i w z b o g a c ę -  m oże p rze kro czyć  zap lano- zdobyczy n a u k i i  agro- 
k ra ju .  Ponadto  « p la n o w a  n ie  paszow ych  zasobów w an ych  ro zm ia ró w , gd yż  te c h n ik i. W d ro b n ym  go- 
l iś m y  także zw iększenie k ra ju .  T u  b o w ie m  b r a k i  m us ia ło b y  to  pociągnąć za spo da rs tw ie  n ie  da się na 
e ksp o rtu  p rz e tw o ró w  r o i-  n a jd o tk l iw s z e  n ie s p ra w ie d liw y  po - szerszą skalę przeprow a-
n ¥J;b* n a sze  są  n a ja O tK liW S Z e  d z ia ł dochodu na rodow e- d l ić  zm echan izow an ia p ro

W szystko  to  przedsta - J o p ó ź n ie n ia  r o z w o jo w e  go m ię dzy  k lasą ro b o tn i-  cesów  w y tw ó rczych . n ie  
w la  na m  ro z m ia ry  zadań n a jb a r d z ie j  ja s k r a w e .  czt  i  in te lig e n c ją  w  m ieś- m ożna osiągnąć ty c h  ko -
................ r ........1............1 c ie  a lud no śc ią  ro ln iczą . rzyśc i eko nom icznych; ja -

J A K ilB  P L O N Y  ZB O ? C h ło p i 1 p ra c o w n ic y  r o i k ie  p rzyn os i p ra ca  m aszyn
[_ n ic tw a  p o w in n i zatemZebranie organizacyjne 

Towarzystwa 
Miłośników 
Szczecina

F R E K W E N C JA  prze- z a cy jn y , k tó r y  op racu je
k ro c z y ła  o czek iw an ia  o r  szczegółowy p la n  d z ia ła  
ga n iza to ró w  i  trzeba  b y  n ia  1 s ta tu t T o w a rz y - 
ło  przenieść zeb ran ie  do s tw a  oraz  w y ło n i jego 
w iększe j, d o ln e j sa li w ładze . M ożna się spo- 
Z a m ku  Szczecińskiego, dz iew ać, że ju ż  w  n a j-  
k tó ra  w y p e łn iła  s ię  do b liższych  tyg o d n ia ch  T o  
osta tn iego  m ie jsca . Z a - w a rz y s tw o  M iło ś n ik ó w  
ró w n o  fa k t  p rzyb yc ia  Szczecina p rz y s tą p i do 
ta k  znacznej lic z b y  osób pracy.
(ok. 400), ja k  gorący 
przeb ieg  d y s k u s ji b y ły  
o czyw is tym  dow odem  
n ie  ty lk o  żyw ego za in ­
te resow an ia  społeczeń­
s tw a  sp ra w ą  po w o ła n ia  
TM S, a le  i  p e łn e j jego 
gotow ości do  a k ty w n e j 
p ra cy  d la  dob ra  naszego 
m iasta .

Po k ró tk im  zaga jen iu  
przez nacz. red. „ K u r ie ­
ra  Szczecińskiego“  J . B a  
b ińsk iego , p rze w o d n ic ­
tw o  obrad  p rz e ją ł p ro f.
Inż. P io tr  Zarem ba, 
p ie rw szy  p rezyden t 
Szczecina. Po o żyw io n e j 
d y s k u s ji w y b ra n o  27-o- 
sobow y k o m ite t o rg a u i-

D n ia  6 k w ie tn ia  1961 ro k u  z m a rła  nasza 
na jukochańsza  Zona, M a tk a  i  B abc ia

ń t p .

MiedzMska
i  Rybackich

przeżyw szy la t  71.

Pogrzeb odbędzie s ię  dn. 11.IV.1S61 r. 
o godz. 16 na  C m e n ta rzu  C e n tra ln ym , o 
czym  za w ia d a m ia ją

M Ą 2 . C Ó R K A , Z IĘ Ć , 
W N U K  I  R O D Z IN A

Zofia

K o l. E D W A R D O W I K M IE C IK O W I w y  
ra zy  g łębok iego  w spó łczuc ia  w  zw ią zku  | 
za śm ie rc ią  T eśc iow e j sk ła d a  zespół „ K u  
r ie ra  Szczec ińsk iego” .

W  SOBOTĘ na T u rz y n ie  
zna leziono o b o k  to ró w  k o ­
le jo w y c h  z w ło k i 26-letnlego 
Józefa M okrzyck ieg o , zam. 
w  M ieszkow icach. .Tak w y ­
kaza ło  dochodzenie, M o­
k rz y c k i, k tó ry  b y ł p rze to­
ko w y m  na k o le i, u le g ł w y  
p a d ko w i podczas spinan ia 
WagonóWj

W C 7 0R A J w  po łud n ie  u
Zbiegu u lic  A sn yka  i  B ogu­
chw a ły  na s tą p iło  zderzenie 
sam ochodu -  ta k s ó w k i ba­
gażow ej e tra m w a je m  l in i i  
„2 ” . W w y n ik u  zderzenia 
w ła śc ic ie l ta ksó w k i, 42-letńi 
W a len ty  U chm an, zam. 
przy  u l. O rzeszkow ej, do­
zna! ta k  pow ażnych ob ra­
żeń, że z m a r ł w  drodze do 
szp ita la . Óba po jazd y zo­
s ta ły  rozb ite .

W  M IE S Z K A N IU  p rzy  
ś lą sk ie j 23 p o w ies ił się 40- 
le tn l S tan is ław  P. L e ka rz  
s tw ie rd z ił zgon,

N A  STRYCHU p rz y  u l. 
Księdza Borysa 14 zapaliła  
sie w isząca ta m  b ie lizn a . 
S tra ty  ok. 300 z ło tych .

W  IZ B IE  W ytrzeźw ień 
nocow ało ub. nocy 14 osób, 
w  ty m  je d n a  kob ieta .

D Z IŚ  z jed no stek po l­
sk ich  w y sz ły  z p o r tu : „ B r y  
gada M akow skiego", 
zn a ń " i  „C d y n ia ” . W yeho 

J O liw i-  
Spo- 

po rc ie : 
,81ąsk’~„S o ła ”  i

ł ha sa niezbędne a b v 'u ~  n ic tw a  P o w in n i zatem  ró ż -  ro ln ic z y c h  >  gospodar- 
w o łn ić  ąna*z k r a j  od^Teeo p a tryw a ć  sw o je  zadan ia i  s tw ach o_ w ie lk im  areale 
uc ią ź łiw e eo  Jm no rtu '**  Z  ob o w ią zk i w obec pa ńs tw a  z iem i. A  bez m echan izac ji 
S S i ń  w r a lS .  ż ś ’ J *k  r ó w n i . *  w y i i lM  na ■>* ■». ro sw o jt, ro ln ic tw a . 
s ta re *y to b y 5po a n W ć  prae- rzecz  r o iw o in  b a ry  p ro -  je s t t y lk o  c ^ ś k a  n ie -  
c ię tn .  p lo n y  “ h i  flo  w y - « '« o y ln e j  sw ych eospo- 1 m a ło  w yd a jn a
sokości 19—20 a c z y li o  C arstw  po ob yw a te lsku , h a ró w ka  ch łopa , 
ok . 2 q w ię ce j, ’ n iż  prze- ta.k  J? k . w id z i sw o je  obo-
w id u ją  założen ia p la n u  na  ™1?zr I św iadom ą k lasa ro  O TW IE R A M Y  PR ZED  
r .  1965 a o 3,5— i q  wdęcej, bo tn icza , z tro ską  o in te -  R O LN IC TW E M  drogę so- 
n iż  p lo n y  zebrane w  r .  7f sy całego k ra ju ,  z m y -  c j ai i Stycznego rozw o ju , 
ub. D w a w o je w ó dz tw a  — , °  d n iu  dz is ie jszym , c z v n lm y  to  i  c zyn ić  bę-
opo lsk ie  i  w ro c ław sk ie  — \ ec?  rów n ie ż  z m yś lą  o dzi'em y w spó ln ie  z  ch ło - 
os ią gn ę ły  w zeszłym  ro k u  ^ n tu  ju trz e js z y m . Z iia czy  pa rn i, za ich  zgodą i  w o- 
p rze c ię tn e  z b io ry  zbóż to  w  P ra k tyce , że ch ło p i j „  W cześnie j czy póź- 
przewyźsza jące 20 q z  ha. w  n a jle p ie j ro zu m ia - do jrze je  'w  p e łn i ich
W  w oje w ó dz tw a ch  w  k tó -  n;Ym. in te re s ie  w ła sn ym  — zrozum ien ie , że spó łdz ie l- 
ry c h  p rze c ię tn e  urodza je  P ? w m n i n ie  ■ t y lk o  w y p e ł-  cze gospodarstw a ro lne , w y  
*ą niższe m a m y  całe, gro* ni? ć , ^ k u r5tn i*  swoJe .obi> . 
m ad y  . *  na w e t . p o w ia ty , w ią z k i _rniiterialne_ WóbęC 
k tó re  Juz dziś osiąga ją 19 fecz róu łtifeS t I
i  w ięce j q  zbóż z  ha. To w łasn e gospodarstw a tra le  
dowodM  że l ik w id a c ja  im  to w ać ja k  w a rsz ta ty  s łu - 
p o r t .  . M i  m c . ,  » .

- ............  3S&3 J *  " l o c f f l ó S  jsffisa ast

m aszyny, stosujące hów o- 
czesne ' za b ie g i agrotech* 

-wiczne ; f  zootechniczne,,Je* 
źą n i*  t y lk o  w  inte resach 
państw a , lecz także odpp-

W. G o m u łka  om aw ia na- w y ko rzys ta ć  dochodów  £ S  ¿ażde-
. -----■ ---------- ___________ . nm ii< h  n ia  IriisrmMsń i „ K  . . . . .  __■go  ch łopa i  ca łe j w si.

P O  N A K R E Ś L E N IU  
Z A D A Ñ  ja k ie  s to ją

stąpn ie w a ru n k i n iezbed- sw o ich  n ie  k ie row a ć  lek- 
ne, a b y  w  obecne j 5-la tce kom yś ln te  d la  zaspoko je- 
w y d a tn ie  zm nie jszyć Im - P,a oso b is tych  ty lk o  po- 
p o r t zbóż I  pasz a w  na- t7? * -  w  s to pn iu  rao
s tę pn e j _  ca łko w ic ie  go rh w ię  n a jw ię kszym  kie-.
z lik w id o w a ć ; aby rów no - r°w a ć  je  na in w e s tyc je . -  , .
cześnie p ro d u k c ja  ro ln a  w ® w spó lne  narzędzia p r z e d  s p ó łd z ie lc z o ś c ią  
dosta rcza ła  w iększe j m a- P racy . ją k  i  w e w łasn e  p r o d u k c y jn ą  I  sekre ta rz  
sy p ło dó w  ro ln y c h  i  prze- Pol.f. f  w łasną ho dow lę . t^ C  P Z P R  m ó w i '
tw o ró w  ro ln o  -  »pożyw- P o lity k a  państw a stw arza  iv ' -  m o w l>
czych na  eksp o rt. feu te m u  po m yśln e  w a ru n

k i,  c z y n i p ro d u k c ję  ro i-  JESTEM  głęboko przeko- 
T B 7 F R A  w  t y m  f ’FT t ł  op łaca lną , zapew nia na ny , że m ilio n y  ch łopów

p r z f d ^ w a a y T t k K i e S  tT d ? f m f f l \ ó ; y To1nvchy  1 Pś ro d k ó w  m a te ria ln ych  na U dIa  Prod uJft6w  ro ln ych , ro ln ic tw a  m tna ją  zadania
in w e s ty c je , k tó re  un ow o - „  ________ pim »u 5-letn.iego za swoje
cześnlą bazę te chn iczn ą  i  W  D A L S Z E J  C Z Ę Ś C I patriotyczne zobow iązan ia 
p ro d u k c y jn ą  ro ln ic tw a ; R E F E R A T U  W ł G o m u ł wobec państwa ludow ego,
♦  trzeba w yższe j k u ltu r y  w obec rob otn icze j,
to ln e j -  Stosowania now o- K a z a Jm HJe Się s p r a w ą  w obec n a rod u  i  n ie  będą 
czesnych, n a uko w ych  me k u l t u r y  r o ln e j  n a  W Sł i  żałować tru d u , aby je  w y - 
tod u p ra w y  r o l i  1 ho d o w li s p ó s ó b a m i j e j  p o d n ie s ie  P«,n ić "
zw ie rzą t, rac jon a ln eg o  na n i a _  c n  w  p fp k p jp  d n -  „  „  , , -w ożenia , pow szechne j o- ,c ?  W e ie K C ie  OO P rog ram  ro zw o ju  ro ln ic -
c h ro n y  ro ś lin  i td . ;  p r o w a d z i  d o  w z r o s tu  tw a  i  w szechstronnego po-
♦  trzeba także organ iza - p lo n ó w .  stępu na  w s i do tyczy  n ie
c j i  ch łopsk iego zespołowe ty lk o  p ro d u k c ji ro ln e j czy
go w y s iłk u , o rg a n iza c ji do- M ó w c a  r a im u ie  ęfe  n o w ych  m etod gospodaro- 
ko n yw a n e j przez sam ych . _ *  . J 7 '  , wanna. O garnia on  cale zy
ro ln ik ó w , p rzez k ó łk a  ro i-  u a ie j  r o lą  1 z a d a n ia m i cie w ie js k ie . Jego rea liza -
nicze , spó łdzie lczość i  o r- j a k ie  m a ją  d o  s p e łn ie - c ja  p rzyn ies ie  dalszą po-
gana państw ow e, w  p ie rw  n ; a n a  to s í I fń i łr a  r o l n i  p ra w ą  w a ru n kó w  b y tu  lu d
s ty ir . m u  e r a . .  M ,  r ° “ ' -  nosra M M  ń « M l
na rodow e. Cze 1 g r o m a d z k ie  r a d y  Opieki zd ro w o tn e j, rozw ó j

n a rodow e , S tw ie rd za - ż y d a  ku ltu ra ln e g o , zapew - 
M O W C A za jm u je  * lę  te - j ą c ;  nÍ ? 1¡* ,  WSzy(itk lP  dzieciom

raz szczegółowo zagadnie- ......... -*»*■.->--—r — ch łopsk im  ośw ia ty , dostęp
nie tn  PR O G RAM U  IN W E - P a ństw ow o m łodz ieży w ie js k ie j do no-
STYCYJNEG O  d la  ro ln ic -  j u rS t w » ir ie  m ń ^ T ^  WyCh “¿ w<Kłów 4 * »  awan*

i  ch ło pó w  p rzesz ło**90 m łd  d n * iw y P d ^ i r o m a d t  P«S ra Na* *  P rop ram  je s t w spó ł 
z ł, a w ra *  z  b u do w n ic tw e m  “ a T ;  ucS „ v ’ ^  p rogram em  PZPR i

o4r i i ,  . .  ‘  uch w a lo n y  przez ZSL, k tó re  ze sobą b lis ko ,D4
po  b ra te rsku  w spó łpracu jąde grom adzka . W ówczas

“ ".‘ i . . » ' .  ™  ’ i» 6 i a  U t  1«, rea lizu ją c
każd ym  e tap ie  rozw o ju  
krają» w spó lne cele, zgod­
ne  z  zasadam i sojuszu ro - 

W ym aga to  podn iesienia botn iczo-chłopstkiego. W spół
Tn"  ’  rozszerzenia u p ra w - p ra cow a liśm y w czo ra j i

g ro m a dzk ich  w spó łdz ia ła m y dziś. Będżls

m ie szkan iow ym  
m łd  z ł.

J a k i w  ty m  w y s iłk u  in -  d o b rym  o rgan iza to rem  
w e tty c y jn y m  m a być  u -  w o ju  ro ln ic tw a  na sw oim  
d z ia ł państw a a ja k i  po- te ren ie , 
w in ie n  być  w k ła d  sam ych 
chłopów ?

P R Z E Z N A - w zględn ie  przekazania im  m y ’ ta kże '^ sp ó T ń te  dzia łać 
C ZA  41,5 m łd  z ł. a  ponad- przez ra d y  pow ia tow e ty c h  ju t r o  w  no w ym  Se jm ie  i 
to  z ró ż n ic y  cen dostaw up raw n ie ń , k tó re  okre ś la  now ych  radach na rodow ych 
ob ow ią zkow ych  przekazu - ustaw a o rad ach n a r odo k tóre na ród  p o ls k i pow oła 
je  na fu nd usz  rozw o ju  w ych . w  w ybo ra ch 16 k w ie tn ia ,ro ln ic tw a  18 m id  z ł, k tó re  W w alce o postęp ! pod w yoo ra cn  kwaetm a. 
w y d a tk u ją  k ó łk a  ro ln icze  niesienie, k u l tu r y  ro ln e j i . , , « . , , ,  nryetcnmani *e
na okreś lone cele, g łów n ie  coraz pow ażn ie jszą ro lę  lu t l  m-acu jacv  w »i i  ’c a ły  
na m echan izac ję . Państwo od g ryw ać  będą PGR. 10 o- „ w ó d  I d M i  w  dn iu
w sp ie ra  rów n ie ż  Inwestor- s ta tn lch  la tach, ja k  w lad o  S ó w  ae ta m o  o M a rc la  
c ie ch łopsk ie  szeroką ak- m o, w ie le  zm ie n iło  ślę w  u E n J n ?
cją  k re d y to w ą . PGR na lepsze. n ^ z H ^ o l i f ^ i

Z a ło ży liśm y  w  planie . H w ew n ę trzne j i zew nętrznej,
że w ieś zw iększy w łasny ^  cy£ & y  g losu jąc powszechnie na U-
w y s ile k  In w e s ty c y jn y  z 34 1 i  łA łn^ 5 £ '  ®tv  Jedności N aro-ir.Id  z ł w  la ta ch  ub ie łe j "" ’«dzia lnośe i w  załogach,
5 - la tk l do 53 m id  z ł w  I*P « «  ekonom iczne w a ru n  “ *
bież. 5-leciu . ro zw o ju  POR i  w iększa . W T ł? rT t  p n „

Jed yn ie  zespolenie w y - gospodarność -  w szystko  N A  W IE C U  P O Z -  
s iłk u  in w e s tycy jn e g o  pań 1:0 sp ra w iło  że gospodar- N A N S K IM  re fe ra t w y -  
stw a i sam ej w s i pozw oli 'v g ło s ił ta k ż e , St. IG N A R ,
rozw iną ć  bazę w y tw órczą  zam knąć p o w in n y  b ieżą- r ,p T - „
ro ln ic tw a , je s t  rzeczą nie «V, ro k  gospodarczy zy- prezes N K  Z S L , k tó ry
zm le rn le  w ażną, aby u ję - «W«*» ,°k . 200 m in  zł. o m ó w ił g łów ne  zadania 
te  w  p la n ie  państw ow ym  "  ł .9fi5 r - p « R -y  po w in - s to jące  p rzed  ro ln i-  
w łasne na k ła d y  inw esty- "Y  osiągnąć p ra w ie  2 m id  _ |w p m  f irn d z e  d n  w v  
c y jn e  w s i zosta ły  w  p e łn i «  *y«k “ - n a  .d r o d z ? d d  ^
dokonane. N ie  w o ln o  nam k o n a n ia  p la n u  5 - le tn ie -
bow iem  dopuścić do po- z  p r z e d s t a w io n e g o , go. P rzem ów ien ie  to  za- 
w stan ia  ta k ie j s y tu a c ji, ,  w  w  g łó w n ych  zarysach o- m ie s z c z ą  w  o b s z e rn y m  

i- brażu naszych p la n ó w  * ■ • • J

ś w ia t ź a

W IC E M IN IS T E R  M O D R Z E W S K I 
N A  A U D IE N C J I 
U  P R E Z Y D E N T A  
R E P U B L IK I A R G E N T Y Ń S K IE J

*  N O W Y  JO R K  PAP. Jak  do ­
noszą z Buenos A ire s  p rezyden t 
R e p u b lik i A rg e n ty ń s k ie j d r  
A r  tu r  o F R O N D IZ 1  p rz y ją ł w ic e ­
m in is tra  h a n d lu  zagranicznego 
P R L  F r. M O D R Z E W S K IE G O  i  po 
s ła  P R L  E d w a rd a  B A R T O L A . W  
czasie a u d ie n c ji p re zyd e n t F ro n -  
d iz i in te re so w a ł s ię  w y n ik a m i 
m is j i  w ic e m in is tra  M o d rze w sk ie ­
go, p o tw ie rd za ją c  za in te resow an ie  
A rg e n ty n y  d la  dalszego u trz y m a ­
n ia  i  rozszerzenia w y m ia n y  h an ­
d lo w e j m iędzy  A rg e n ty n ą  i  Po,l- 
ską.

P a ń s tw o w a  s ta c ja  te le w iz y jn i  
w spom n ianą  a u d ie n c ję  w łą c z y ła  
do d z ie n n ika  w ieczornego. P rasa 
i  rozg łośn ie  ra d io w e  obszern ie , 
in fo rm o w a ły  o pobyc ie  d e le g a c ji. 
p o ls k ie j w  A rg e n tyn ie .

8 bm . w ic e m in is te r M odrzew-* : 
s k i opuśc ił Buenos A ire s  uda jąc 
s ię  do S antiago  de , C h ile .

D E P E S Z A  C H R U S ZC ZÓ W  A  
DO U C Z E S T N IK Ó W  S E SJI 
R A D Y  S O L ID A R N O Ś C I 
K R A J Ó W  A Z J I  I  A F R Y K I

*  M O S K W A  P A P . W  d n iu  d z i­
s ie jszym  w  B andungu rozpoczy­
n a ją  się ob rady  IV  se s ji R ady  
S o lid a rn o śc i K ra jó w  A z j i  i  A f r y ­
k i.  W  se s ji b ie rze  u d z ia ł 53 dele-* 
ga tów  k ra jó w  a fro a z ja ty c k ic h . 
G łó w n y m  tem atem  ob rad  je s t 
w a lk a  na ro d ó w  A z ji  i  A f r y k i  
p rze c iw ko  k o lo n ia liz m o w i, im p e ­
r ia liz m o w i i  d y s k ry m in a c ji rasd 
W e j.

P rzew odn iczący  R ady  M in i­
s tró w  ZSR R  N . C hruszczów  prze  
s ła ł depesze do uczestn ików ’ ob ­
ra d , w  k tó re j w y ra ż a  przekona? 
n ie , że sesja w n ies ie  n o w y  poważ 
n y  w k ła d  w  d z ie ło  um ocn ien ia  
je d n o lite g o  fro n tlL a y o ln y c h . i ■P.o?lT 
k ó j  m iłu ją c y c h  n a ro d ó w  obu k o n  
ty p c n tÓ W . X13i , v v*

P A U L  K E N N E D Y  
W Y D A L O N Y  Z  G W A T E M A L I

*  N O W Y  JO R K  P A P . Z  G w a ­
te m a li w y d a lo n y  zosta ł na p o le ­
cenie p rezyden ta  Fuentesa  k o re ­
spondent d z ie n n ik a  „N e w  Y o rk  
T im e s ”  P a u l K ennedy. Pow odem  
w yd a le n ia  K e n n c d y ’ego b y ło  po ­
dan ie  in fo rm a c ji,  iż  na te ry to ­
r iu m  g w a te m a lsk im  t rw a ją  p rzy  
go tow an ia  do in w a z ji  na K ubę.

*  *  #
M a rio n e tk o w e  w ładze  K a ta n g i 

w y d a liły  z E Iisa b e th v iIIe  k o re ­
spondenta a m e ry k a ń s k ie j a genc ji 
p ra so w e j Associated Press
F R IE D M A N N A . W ładze  te  za rz łi 
c a ją  F rie d m a n n o w i, łż  w  n ie w ła ­
ś c iw y  sposób p rz e d s ta w ił o s ta t­
n ie  w y d a rze n ia  w  E lis a b e th v ille .

F O E R TS C H  P R Z Y B Y Ł  
DO W A S Z Y N G T O N U

*  W A S Z Y N G T O N  P A P . Z b ro ­
d n ia rz  w o je n n y  z czasów h it le -  . 
ro w s k ic h , a obecnie gene ra ln y  
in sp e k to r B u ndesw ehry , F r ie ­
d r ic h  Foertsch  p rz y b y ł do W a ­
szyngtonu. W eźm ie on u d z ia ł W 
2 -d n io w ych  obradach W o jskow e  
go K o m ite tu  N A T O , w  sk ład  k tó  
rego w chodzą sze fow ie  sztabów  
z p a ń s tw  tego b lo k u . A g e n c ja  
U P I podaje, że Foe rtsch  po obra  
dach k o m ite tu  odbędzie podróż 
po U S A , b y  zw iedz ić  a m e ry k a ń ­
sk ie  u rządzen ia  m ilita rn e .

Godzina 11

PTHM 2apowiada na dz i­
siejsze popo łud n ie  zachm u­
rzen ie  duże. okresam i sla­
b y  deszcz, te m p  o k . 5 st . ....... ......  ..... ..............
W ia try  um ia rko w a ne  z k ie ,  k tó re j podw ażone ny  *n - orazu naszycn p ia n o w  i  - • j  
ra n kó w  południnvOr-\v-schód '■ s ia ły  założenia w  planie zam ierzeń na na jb liższe  s ie ro c ie  a z is ie js z y  „G iO S 
n ich , ap ) jed na kow a  » ro oo re ie  wzro« 5-iec i*  w y n ik a , że będzie- Szczecińsk i” . .  —

*  LO N D Y N . W e d łu g  os ta tn ich  
doniesień uda ło  s ię  opanow ać po 
ża r na s ta tk u  „D a ra ” . W  pożarze 
ty m  zg inę ło , ja k  w iadom o, oko ło 
165 osób.

*  B U D A P E S Z T . Od k i lk u  dn ! 
m ieszkańcy Budapesztu  p a ra d u ­
ją  po u lica ch  w  le k k ic h , p rze ­
w ie w n y c h  ub ra n ia ch . T e m pera tu  
ra  osiągnę ła  bow iem  na W ę­
grzech od 25 do 30 s to p n i C c ls ju  
sza w  c ien iu .

*  *  *
*  W A S Z Y N G T O N . P rezyden t 

U S A  K ennedy  p rzes ła ł do kane le  
rza  A u s t r i i  Raaba lis t,  w  k tó ry m 1 
w  im ie n iu  w ła sn ym  i  na ro d u  a -  
m e rykańsk iego  sk ła d a  m u  g ra tu ­
la c je  w  zw ią zku  z d łu g o le tn im  
p ias tow an iem  przez niego u rzędu 
kanc le rza . Z  dn iem  11 bm. Raahr 
us tępu je  z tego s tanow iska .
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D otrzym ali s ło w a !

W wyścigu z czasem
1:0

dla załogi Stoczni Remontowej
D zień  b y ł pochm urny . W ia tr  d ą ł zaw zięcie  

m arszcząc błyszczące od sm aru  w o d y  p rzy  nab  
brzezach S zczec ińsk ie j S toczni R em on tow e j. Po 
te in y  k a d łu b  s ta tk u -b a z y  „K a s z u b y "  p ię trz y ł 
s ię  w ysoko  nad s toczn iow ą s ta c ją  p rób . T rw a ją  
cy od s tyczn ia  k a p ita ln y  re m o n t je d n o s tk i do­
b iega  w ła śn ie  końca.

R em on tow cy  z „G ry -  
f i i “  m ie li ju ż  za sobą 
paskudne prace p rzy  
czyszczeniu k i lk u  hocz- 
nych  z b io rn ik ó w  na ma 
z u t i  ropę, poprzedzają 
ce w ym ia n ę  n ie k tó ry c h  
b lach  i  n itó w  w  k a d łu ­
b ie  s ta tku . Brygad^* Oz. 
K rz e m ie n ia  sporo się tu  
n a tru d z iła . N ie ła tw o  by 
ło  i  lu d z io m  S. K rysz - 
czaka, k tó rz y  m o n to w a li 
now e części s te ru  — g i­
gan ta  o w adze 11 ton. 
S kończy ły  się też prace 
p rzy  w y m ia n ie  k i lk u  

tzw . p łom ien ie  we w nę t 
rzu  jednego z sześciu 
o lb rz y m ic h , 10-m etro- 
w e j w ysokośc i ko tłó w . 
T k w iła  ta m  dn ie m  i  
nocą b rygada  J. P e ł­
czyńskiego, a w y ró żn ia ­
l i  się szczególnie spawa 
cze M . Jersak i  J. G a r­
l ic k i.

Szala zw yc ięs tw a  w  
p o d ję ty m  przez stocz­
n io w có w  wyścigu z cza 
sem p rzechy la ła  się ju ż  
coraz b a rd z ie j na  ich  
korzyść. D ozo ru jący  re ­
m o n tu  A . Z abo rsk i, w y k  
re ś la ł w  ka lenda rzu  każ 
d y  k o le jn y  dzień dzie­
lą c y  załogę od  31 m a r­
ca P ode jm u jąc  zobow ią 
zanie d la  uczczenia zb li 
ża jących  się w yb o ró w
I Ś w ię ta  P racy posta­
n o w iła  ona bow iem , 
w ła śn ie  w  ty m  dn iu , 
ę /v l i  r a  ok. 8 dn i przed 
te rm in e m  p rze w id z ia ­
n y m  w  um ow ie , przeka 
2ać do eksp lo a ta c ji m /s  
„K a s z u b y “  — w ycze k i­
w a n e j n ie c ie rp liw ie  
przez ryb a kó w , ło w ią ­
cych  na M orzu  Północ­
n y m  -—  os to i f lo t y l l i  r y  
b a ck ie j. Jak  najszybsze 
zakończenie rem on tu  te j 
je d n o s tk i b y ło  ty m  bar 
d z ie j kon ieczne, że d ru ­
g i sta tek — baza, „P u ­
ła s k i ',  re m on tow any  w  
S toczn i G dańsk ie j bę­
dzie  go tow y do w y p ły ­
n ię c ia  na  ło w is k a  w  k i l  
ka  ty g o d n i po rozpoczę 
c iu  p e łn i tegorocznego 
sezonu połow ow ego.

D o końca m iesiąca po 
zo s ta ły  ty ilco  4 ru b rycz  
k i  w  ka len  la  zu, gdy 
pod ję to  w reszcie osta­
teczne i  na jw ażn ie jsze  
p ró b y  m aszyny parow e j 
m/s „K a s z u b y ” . B y ł to  
dzień b rygady  z d z ia łu  
inż . B. Jakusza. Już od 
rana  tego pochm urnego 
i  sz torm ow ego ponie­
d z ia łk u  p rz yg o to w yw a li 
się do decydującego eg­
zam inu  spraw ności ser­
ca s ta tk u  — bazy.

W ypróbow ano  te le g ra f 
łączący m aszynow nię  z 
m o s tk ie m  k a p ita ń sk im . 
M e ch a n ik  zasygnalizo­
w a ł „w o ln a  naprzód” . 
M aszyna ruszyła . Stocz­
n io w cy , k tó rz v  rem on-

Rudolf Valentino
na e k ra n ie

D ys k u s y jn y  K lu b  F ilm o ­
w y  In te ilg e n d i i  Studen­
tó w  w zna w ia  p ro je k c je  I i -  
go kw a rta łu . P ie rw szy se­
ans w yśw ie tlo n y  będzie w 
po n ie dz ia łe k , w  sa li k ina  
„  M ars” , o godz. 19.30. W  
p ro g ram ie  a rch iw a ln y  f i lm , 
Z R ud o lfe m  V a le n tin o  w  ro
I I  g łó w ne j.
, K a rn e ly  m ożna nabyw ać 
w  Radzie O kręgow ej ZSP, 
u l. W aw rzyn iaka  7a i  przed 
seansem w  kas ie k ina

to w a li tę  na jczu lszą  
część s ta tku  ś le d z ili w  
s ku p ie n iu  pracę róż­
nych e lem entów  m aszy­
ny.

BY ŁO  ju ż  późne po po łud­
nie gdy m a zynę un ierucho 
m iono . S toczn ia opustosza­
ła , ale w  m aszynow ni m/s 
„K aszu by”  rrzpoczę to  w ła ­
śnie sprawdzan ie stanu 6.300 
„s ta lo w ych  rum akó w ” . Za 
pada ł ju ż  w ieczó r, k ied y  
szczegółowe og lędz iny w y ­
kaza ły  pew no m ankam en ty  
n ie k tó ry c h  łoży k  m aszyny. 
L s te rk i na leża ło ja k  n a j­
szybc ie j z likw id o w a ć . Na 
opróżn ien ie  stanow iska prób 
czeka j ju ż  P LO -ow ski m/s 
„S ło w a ck i” . R em ontu jące 
go b ryg a d y  też pragnę ły  
w yw iązać się w  te rm in ie  z 
zobow iązań.

N ależa ło  czym  prędzej 
p rzyw ie źć  do stoczni 
n ie k tó ry c h  p ra co w n i­
ków . C ięża rów ka  pędzi­
ła  w  różne re jo n y  m ias 
ta . W y ry  w ? n ¡ niespo­
d z ian ie  z  dom ów  stocz­
n io w cy  k lę ii,  a le  pospie 
sznie rz u c a li czytaną 
w ła śn ie  gazetę, p rz e ry ­
w a li  p racę  w  ogródku , 
z a w ija li w  p a p ie r p rzy ­
gotow ane na prędce ka­
n a p k i i  — p a k o w a li się 
do auta. W yścig z cza­
sem trw a ł Całą noc. Nad 
ranem  pracę w  m aszy­
n o w n i zakończono. Po­
now na  ’ roba  n ie  w y k a ­
za ła  ju ż  żadnych uste­
rek.

M , s „K aszuby '* opuś­
c i ł  s tac ję  p rób  i  został 
p rz e h o 'rw a n y  do inne­
go nabrzt fa . gdzie przy 
g o to w u jo  się obecnie oo 
w y jśc ia  w  morze.

D A N U T A  M A Ł E K

Telewidzom trze Im pomóc

WOREK Z PRETENSJAMI
i k łopotam i

właścicieli telewízeréw
ro zs y p a ł się

na spotkaniu
w Domu Kotaiarza

W sa d z iliśm y  k i j  w  re  sp ra w y  zw iązane :
m ro w isko ! S kro m n ie  za nadaw an iem  szczeciń-
pow iada jące  się spo tka  skiego p rog ram u. Z rozu  zak łóceniach można zgła
n ie  w ła ś c ic ie li te le w izo  m ia le  chyba, ie  ty c h  szać (przez ca łą  dobę)
ró w  z p rze d s ta w ic ie la m i w szys tk ich  p re te n s ji n ie  te le fon iczn ie  — n r  34-240.
Z U R T  i  C entra lnego Za można za ła tw ić  na je d -  N ie w ą tp liw ą  pomocą 
rządu  R ad ios tac ji, po- nym  sp o tka n iu . w  ro zw ią za n iu  k łopo -
m yślane  przede w s z y s t- tó w  służyć też będzie
k im  ja k o  ogólne zo rie n - a l e  w ł a ś c ic ie l o m  t e  „K ą c ik  porad te le w lz y j 
to w a n ie  c z y te ln ik ó w  z l e w iz o r OW t r z e b a  p o -  n ych “ , ja k i Z U R T  za-
na jczęśc ie j s p o ty k a n y m i m o c  w  i c h  k ł o p o t a c h , m ierzą  zorgan izow ać w
w ą d a m i odb io ru  te le w i-  sa lon ie  p rzy  A l.  N iepod
zy jnego i  s y tu a c ją  Orga D latego x  radością powi- leg łości. 
n iza cy jn ą  s łużby p rze - tano wystąpienie dyr. teeh
c iw za k łó ce n io w e j —  nicznego z u r t  — i .  p a j -
prze ro d z iło  się w  zebra  c h l a , reprezentującego za
n ie  300 n iezadow o lo - razem

nych  posiadaczy apa ra - ków Telewizji, k tóry zapo-
tó w  T V . Jedn i, b y ło  ic h  wiedział, te  towarzystwo
n a jw ię ce j, n a rze ka li na to zamierza w najbliższym
zakłócenia, d ru d zy  chcą czasie rozpocząć działalność
m a js te rko w a ć   ̂ p rzy  te - mającą pomóc telewizyjnym
lew izorze  a n ik t  im  n ie  majsterklepkom - ekspery-
pomaga, in n i skarżą  się mentatorom, prowadzić bę-
na tru d n o śc i z kupnem  dzje prgadankl, odczyty a
części, a jeszcze in n y m  może nawet krótkie szkole­
n ie  podoba ją  się n ie k tó

Z A IN T E R E S O W A N IE  
spo tkan iem  w ła ś c ic ie li 
te le w izo ró w  z „ le k a rz a ­
m i naszych k in ” , zorga­
n iz o w a n ym  przez  ,,K U - 
R IE R ”  w  D om u K o le ją  
rza  przeszło nasze ocze­
k iw a n ia . D ow odzi ono, 
ja k  w ie le  je s t w  Szczeci 
n ie  k ło p o tó w  z o db io ­
rem  te le w iz y jn y m . K io  
po tów , k tó ry m  trzeba  

T ru d n ie j będzie u po- za radz ić l 
rać się z d ru g ą  pow aż­
ną bolączką — za k łó ­
cen iam i. CRZ, wg. in fo r  
m a c ji inż. O ziew icza  i 
inż. S tachursk iego  n ie  
m a jeszcze m oż liw ośc i 
techn icznych  do w y k ry ­
w a n ia  „z a k łó ce n io w - 

có w “  D latego p ow o ła ­
n ie  s łużby  p rze c iw za k łó  
ccn io w e j w yposażonej w  
spec ja ln ie  urządzony sa­
m ochód je s t p iln ą  ko ­
niecznością. N a razie  
m e ld u n k i o  w sze lk ich

T y le  pom ocy d o raźne j.
O  tę  b a rd z ie j d łu g o fa -r ru irŁ c m u jttc v e v

I . . T O « . .  H M  '« w ą  P ; « m ,  T o n w i t  ,
w o  M iło ś n ik ó w  T e le w i-  D Y R E K T O R  Z a k ła -  
z ji.  k tó rego  zam ierzen ia  dów  U sług  R a d io -T e le -  
chę tn ie  rozp ropagu jem y w iz y jn y c h  inż. Z . L E ­

N E K  odpow iada  na  p y ta  
(aż) n ia  zebranych .

N ie
Z D A R Z A  S IĘ  często, że dziec­

ko  kończące c h lu b n ie  szko łę  pod  
staw ow ą, zdolne, in te lig e n tn e , 
pragn ie  się d a le j uczyć, w tedy  
ten  czy ó w  o jc iec po w ia d a : „P o  
co c i to? Id ź  le p ie j do ro b o ty , za­
rob isz, ubierzesz się. N a u ka  n ie  
zając. Zechcesz, to  się potem  pod  
uczysz. A  do k to re m  czy in żyn ie ­
rem  i  ta k  n ie  będziesz, boś za  
g łu p i na to ” .

O jc iec czy m a tka , k tó rz y  w  ten  
sposób postępu ją , n ie  zda ją  sobie 
chyba sp ra w y, ja k  bo leśnie go­
dzą w  sw oje dziecko. T a k a  po­
staw a rodz iców  w obec dziecka, 
k tó re  spragnione je s t w ie d zy  i  
ż y w i ja k ie ś  wyższe asp irac je  —  
zniechęca do życ ia , w yc iska  złe  
p ię tn o  na  psychice, b udz i n ie w ia  
rę  we w łasne m ożliw ośc i. Z  ta ­
k ic h  dz ieci w y ra s ta ją  często n ie ­
za ra d n i życ iow o ludzie .

Do te j sam ej k a te g o r ii „o b le w a  
v ia  z im ną  w odą”  na leżą i  inne  
toypadki. O to np. dziecko w raca  
z w iz y ty  u  k o le g i i  opow iada, że 
chw a lono  je , postaw iono za w zó r  
in n y m  dzieciom . „N ie  w iedzą  co 
? c ieb ie  za gagatek w  dom u i  d la  
tego podobałeś się”  —  o d pow ia ­
da ją  w te d y  rodzice  —  am atorzy  
su ro w ych  m etod  w ych o w a w ­
czych.

G d y dziecko  o śm ie li się w  spo 
sób grzeczny zabrać głos w  tow a  
rzys tw ie , s łyszy: „J u ż  le p ie j n ic  
n ie  m ów , bo n ie  zda rzy ło  stę, że­
byś coś dorzecznego p ow iedz ia ł” .

Są dzieci, k tó re  n ie  m a jąc do­
brego głosu, lu b ią  sobie m im o  to

w  czasie jak iegoś  za jęc ia  trochę  
podśp iew yw ać. S p ra w ia  im  to  
przy jem ność. P rz e m ili rodzice w o  
ła ją  wówczas: „P rze s ta ń ! Uszy  
w ię d n ą  od s łu ch a n ia  tw o jego  
„ś p ie w u ” .

T a k ie  ustaw iczne „gaszenie”  
dziecka, t łu m ie n ie  w yższych  a sp i­
ra c j i  i  w sz e lk ie j radośc i —  to  du ­
ży b łąd  pedagogiczny.

Tego ro d za ju  postaw a ro d z i­
ców  m a często swe źró d ło  w  głę  
b o k im  rozcza row an iu  życ io w ym , 
ja k ie g o  sam i dozna li, lu b  w  w y ­
n ik a ją c y m  z usposobien ia  pesy-

g a s i ć !
m iźm ie . Często rodzice, k tó rz y  ra  
dzą syn o w i czy córce pó jście  do  
p ra cy , liczą  na pomoc fin a n so w ą  
sw ych dzieci. A le  w  żadnym  w y  
pa d ku  n ie  u s p ra w ie d liw ia  to  ich  
m etod w ychow aw czych . U sp ra ­
w ie d liw ia n ie  się chęcią za ha rto ­
w a n ia  dziecka  do w a lk i z życiem , 
u zb ro je n ia  je  w  sw oje dośw iad ­
czenia i  zaoszczędzenia m u roz­
cza row ań  —  je s t ty lk o  zasłoną 
dym ną, k tó ra  p rzynos i w ręcz od­
m ienne re zu lta ty .

Rodzice p o p e łn ia ją  m nóstw o  
b łędów  pedagogicznych. 12 ta ­
k ic h  b łędów  w y m ie n iło  osta tn io  
fra n c u s k ie  czasopism o  „E L L E ” . 
„G aszen ie" —  to  w łaśn ie  jeden  
z ta k ic h  „ grzechów  g łó w n ych ” . 
Dobrze b y  by ło , g d y b y  rodzice  
z a s ta n o w ili się n ieco n ad  ty m  
prob lem em . D la  swego i  swoich  
pociech dobra.

ST. O R Z E ŁO W S K A

Wyprzedza nas tylko Japonia

Polska na czele
producentom

statków rybackich
W  1960 R. stocznie ca 

lego św ia ta  w odow ały  
421 s ta tk ó w  ryb a ck ich  
(¡owczych, p rz e tw ó rn i i  
baz) o łącznej pojemnoś 
c i 218 ty s  BRT. P ie rw ­
sze m iejsce za ję ły  stocz 
n ie  japońsk ie  w odując 
107 s ta tkó w  o  pojemnoś 
c i 70 ty s  BRT, drug ie  
m iejsce —  stocznie po i 
sk ie  z  22 s ta tkam i o  po 
jem ności 56 tys  BRT 
(26 proc. p ro d u k c ji św ia 
tow e j). Znacznie niższą 
p rodukc ję  s ta tkó w  r y ­
back ich  osiągnęły stocz 
n ie  ang ie lsk ie  (25 tys  
BRT), zachodnioniem iec- 
k ie  (23 tys  BRT), hisz­
pańskie (14 tys  BRT) i  
szereg innych . .

S tocznie po lsk ie  zaję 
ły  zdecydowanie p ie rw ­
sze m iejsce w  budow ie 

tra w le ró w -p rz e tw ó rn i i  
s ta tków -baz. Łącznie wo 
dawano ic h  w  Polsce w  
ub ieg łym  roku 8 o p o ­
jem ności 48 ty s  BRT, 
podczas gdy w  Japon ii 
ty lk o  3 o pojem ności 21 
tv s  BRT. _ ' (ZAP)

Marcowe
SZTORMY
dokonały wiele

zniszczeń
w rejonie 
nadmorskim

GW AŁTO W N E i  d ługo­
trw a le  szto rm y w  ja k ie  o b ti 
to w a l tegoroczny m arzec, 
w y rzą d z iły  w ie le  szkód w  
n a dm o rsk im  re jo n ie  nasze­
go w o jew ództw a . N a jw ięce j 
u c ie rp ia ły  w yd m y  i  w a ły  
ochronne. Szczeciński U - 
rząd M o rsk i je s t w  zw iąz­
k u  z ty m  zm uszony do 
znacznego pow iększenia 
środ ków  na zabezpieczenie 
i  od restaurow anie zniszczo­
n ych  um ocn ień  na d  brze­
giem  m orza. W  n ie k tó rych  
re jonach m orze zagraża ob­
szarom  dep re sy jn ym .

Szczególnej dew astac ji na 
sku tek  sz to rm ów  u le g ły  w v 
ć m y  w  re jon ie  Rogowa. 
K o sz ty  zw iązane z napra­
w ą szkód i  zbudow aniem  
szeregu tzw . ostróg  w y n io ­

są tu  ok. 10 m ir  zł. (dm)

nx3

f l e t ?
G ODNflo

N A S Z  P R O G R A M  M O R S K I

„T Y G O D N IK  M O R S K I”  w  a r *  
ty k u le  w s tę p n ym  w y m ie n ia  p od* 
s taw ow e  fa k ty ,  św iadczące o o lJ 
b rz y m im  skoku , k tó r y  dokona liś  
m y  po w o jn ie  w  d z iedz in ie  gospo 
d a rk i m o rs k ie j.  Z a c y tu jm y  tu  
ty lk o  n ie k tó re :

„W  c h w il i  zakończenia w o jny l 
rozpoczę liśm y nasz s ta rt w  ż e g lil 
dze ze s k ro m n ym  k a p ita lik ie m  15 
jednos tek  o łą czn e j po jem ności 
60 tys . B R T . N a kon iec  1960 r. 
P o lsk ie  L in ie  O ceaniczne posiać 
d a ją  ju ż  63 je d n o s tk i p e łn o m o r* 
sk ie  o łącznym  tonażu 433 ty s . 
D W T , a szczecińska P o lska  Z e* 
g luga M o rska  —  ponad 200 tys. 
D W T . P ro g ra m  F ro n tu  Jedności 
N a rodu  p rz e w id u je  podw o jen ie  
obecnego s tanu  D osiadania —  do 
1.250 tys . D W T . D z ię k i tem u  
w z ro s t p rzew ozów  naszym i s ta t-  
k a m i ła d u n k ó w  po lsk ieeo  h a n d lu  
zagranicznego w y n ie s ie  oko łd  
100 p ro c ".

A  trzeb a  pa m ię tać, że produkU  
iem v s ta tk i n ie  ty lk o  dla w ła«- 
n ych  po trzeb , ale i  dla  naszych 
p rz y ja c ió ł. Pisze o tv m  W. NO­
W A K O W S K I w  „SW TECTK". nnd 
kreś la jąe . że m am v w  te j dziedzt 
n ie  rew elacvjm e w y n ik i n ie  ty lk o  
ilośc iow e , ale i  jakośc iow e. I  to  
ju ż  zasługa naszych now ych  k a d r 
in żyn ie rsk ich  i  techn icznych, o  

z ło tych  ręka ch” . S ta tk i, o  k tó ­
ry c h  bu do w ie  przed w o jn a  w Po l­
sce led w ie śm y m og li m arzyć, sta­
ł y  się naszą specja lnością!

„W e d łu g  u m ó w  m iędzyna rodd  
w ych , re g u lu ją c y c h  w spó łp racę  
gospodarczą i  techn iczną  k ra jó w  
so c ja lis tycznych . P olska  s p e c ja li 
żu je  się w  b u d o w n ic tw ie  okrę­
tów . W °d lu g  p ’ anów  pe rspek ty ­
w icznych  w  ro k u  1980 budow cć  
będz iem y w  naszych stoczniach 
ok. 1.300 tys . D W T  s ta tk ó w ”  —  
obs ługu jąc w iększość k ra jó w  so-1 
c ja lis ty c z n y c h , k tó re  p rz e w id u ją  
znaczny ro z w ó j w ła sn ych  f lo t  
h a n d low ych . B ędziem y w ięc m ie ­
l i  pe łne  ręce ro b o ty !

O siągnięcia i  i» ' - - '» k ty w y  na­
szej gospodark i m o rs k ie j — o 
k tó ry c h  w c iąż jeszcze za m ało  
w ie  p rze c ię tn y  m ieszkan iec na­
w e t „m o rsk ie g o  m iasta  Szczeci­
na”  — oznaczają r ra k » - ’cznie. ja k  
k o n k lu d u je  „T Y G O D N IK  M O r-  
S K I” , „p o dn ie s ien ie  dochodu spo­
łeczeństw a, stw orzen ie  now ych 
w arsz ta tów  n ra e y  „ ,a  —  W v  lo ­
dzi, podn ies ien ie  r o l i  P o lsk i w  
św iecie, w zro s t s iły  obozu socja li 
stycznego w  po ko jo w ym  współza 
w od n ic tw ie  ze św ia tem  k a p ita ll 
s tyczn ym ” ,

P O L IT E C H N IZ A C J O  
Z E JD Ź  N A  Z IE M IĘ !

W ażną spraw ę d ysp ropo r'’  i  Dd 
m ię d zy  p o s tu la ta m i p o lite ch n iza ­
c j i  szkó ł, a re a ln y m i fa k ta m i t  
m o ż liw o śc ia m i w  te j dz iedz in ie  
porusza D. K ozubow a  w  „Ż y c iu  
L ite ra c k im ” . A u to rk a  w ychodz i 
ze słusznego chyba  założenia, że 
spraw a p o lite c h n iz a c ji —  to  w  
obecnych naszych w a ru n ka ch  
prob lem , k tó re g o  n ie  za ła tw i sa­
m a re fo rm a  szko ln ic tw a , po trze­
bna tu  je s t w y d a tn a  pom oc szko 
ło m  z zew nątrz . P rzytacza  c ieka­
wmy ekspe rym en t k ra ko w sk ie g o  
ośrodka  N O T , k tó ry  ko n k re tn ie  
pom aga ju ż  szkołom , m o b ilizu ją c  
do te j s p ra w y  i k o m ite ty  ro d z i­
c ie lsk ie  i  ra d y  zak ładow e, i 
W K Z Z . C zy n ie  w a r to  b y  za in te ­
resow ać s ię  ty m  eksperym entem  
także w  szczecińskim  ś rodow isku  
techn icznym ?

E IC H M A N N  —  I  P R Ę G IE R Z... ’

„P o li ty k a ”  d ru k u je  obszernd 
streszczenie a k tu  oskarżen ia , przy 
go tow anego przez G enera lną  P ro 
k u ra tu rę  Iz ra e la  p rze c iw  sp ra w ­
cy zag łady m ilio n ó w  lu d z i w  obo 
zach śm ie rc i, A d o lfo w i E ichm an- 
n o w i. O skarżen ie  o b e jm u je  15 
p u n k tó w  —  a ka żd y  z n ich  jest 
p o tw o rn y m  dokum en tem  n ie iudz  
k ic h  czasów e p o k i h itle ry z m u .

A  jednocześnie —  w  a r ty k u le  
Jerzego K o w a le w sk ie g o  —  niesa­
m o w ity  w  s w o je j g roz ie  kom en­
ta rz  do te j sp raw y. O kazu je  się, 
że je d n ym  z a rg u m e n tó w  obecnej 
w a lk i w yb o rcze j w  N R F  jest... 
p o s tu la t d y s k ry m in a c ji wobed 
e m ig ra n tó w  p o lityczn ych  i  w  ogól 
le  ty c h  w szys tk ich , k tó rz y  p ró ­
b o w a li w  N iem czech p rzec iw s ta ­
w ić  się zb rodn iom  h itle ry z m u . 
T ych  to  w ła śn ie  lu d z i, ja k o  „ w y ­
ła m u ją cych  sie ze w s p ó ln o ty  na­
ro d o w e j” , w spółczesna proDagan- 
da w  N R F  u s iłu je  s taw iać... pod 
p ręg ie rzem  a n in ii!  - i i i



K r S M O T T Ti W M t l a t W B W I

A b y  n i e  b y ł o  

z a  p ó ź n o
Z G O D N IE  z  zapow ie 

d z ia m i W yd z ia łu  Gospo 
d a rk i K o m u n a ln e j Prez. 
M R N  na  naszych u l i ­
cach rozpoczęto przygo 
to w a n ia  do p rzy ję c ia  
W yścigu P oko ju . Jak 
do tąd  n a js p ra w n ie j po­
s u w a ją  się ro b o ty  po­
rządkow e. prace zazie­
le n ie n ia  ifcp., na tom iast 
tem po robó t d rogow ych 
budzi poważne zastrze­
żenia.

O d w ie d z iliśm y  b ry g a - 
B R Y G A D A  Stanlsla- dę M P R D  pracu jącą  

W *  L itw ińskiego przy przy  p rze k ła d a n iu  jezd-
pracy. n i i  w y m ia n ie  szyn

tra m w a jo w y c h  na  u l. 
M ick ie w icza  — odcinek 
m iędzy  A l. Boh. W a r­
szaw y i  u l. N oakow skie  
go. B rygadę sk ie row a­
no tu  17 m arca, prace 
ze w zględu na b rak  
szyn rozpoczęto jednak 
dop ie ro  23 m arca. Jak  
dotąd b rygada w ym ie ­
n iła  ok. 150 m  szyn i 
p o p ra w iła  odpow iedn i 
odcinek jezdn i.

Jak  nas p o in fo rm o ­
w a ł m is trz  —  S ta n i­
s ła w  L itw iń s k i —  na­
d a l odczuwa s ię  b rak  
lu d z i i  m a te ria łó w . Do

p!ero  w czo ra j zw iększę 
no brygadę z  9 do 13 
ludz i. A by  prace uko ń ­
czyć ja k  n a jszybc ie j po 
trze b n y  jes t także  jesz 
cze jeden spawacz. Do 
prze łożenia pozostało je 
szcze 500 m e tró w  to ru . 
T rzeba zatem  przeana­
lizow ać ś rodk i ja k ie  
M P R D  sk ie ro w a ło  do 
ty c h  prac, aby w ó w ­
czas, gdy będzie na 
p raw dę gorąco n ie  oka 
zało się, że z  ja k im iś  
p racam i n ie  zdążono 
lu b  że w ykonano  je  
n iedba le . (w it)

NARADA
racjonalizatorów
budownictwa

Zarząd O kręgow y Zw . 
Zaw . Prac. B u do w nic tw a 
zorgan izow ał w  Szczecin'.# 
kon fe re nc ję  rac jon a liza to ­
ró w  ze w szystk ich  jedno­
s te k  bu do w lan ych w o je ­
w ód ztw a, na k tó re j podsu­
m ow ano dotychczasowe o- 
s iągniecia w  dziedzin ie ra ­
c jo n a liza c ji budow lanych w 
naszym w o jew ództw ie .

N a jw ięce j pom ysłów  ra ­
c jon a liza to rsk ich  zrealizowa 
ly  przedsięb iorstw a podle­
g łe  SZB. W ro k u  I960 za­
oszczędzono z tego ty tu łu  
p ra w ie  8,5 m ilio n a  zło tych . 
Ponadto uzyskano oszczę­
dności d e fic y to w ych  mate- 
l ia łó w , ta k ic h  Jak cem ent, 
d re w n o  • s ta l

Spotkan ie  m ia ło  na celu
om ów ien ie  na jbliższego p la ­
nu  dz ia łan ia  rac jon a liza to ­
ró w , oraz w ym ia n ę  dośw iad 
czeń w  osiągn ięciach * t r u ­
dnościach. N ieste ty , po refe 
rac ie  n ie  rozw inę ła  się ża 
dna dyskusja. F a k t te n  po­
w in ie n  być przestrogą dla 
org an iza to ró w , by  w  przy ­
szłości s ta ra n n ie j p rzyg oto­
w y w a li podobne narady.(B )

Studenci
dziękują
i... obiecują
stały teatr

DO N IE D A W N A  Z w ią  
zek S tuden tów  P olskich 
m ia ł trudnośc i loka low e. 
K a b a re ty  s tudenck ie  w y 
s tę p o w a ły  w  w ypożycza  
nych  salach, a lbo  r»>- 
m ieszczeniach n ie  nada­
jących się do tego celu. 
N ie  sp rz y ja ło  to  oczyw i­
ście ro zw o jo w i zespołów 
artys tycznych . Obecnie 
ZSP rezydu je  w e w ła ­
snym  b u d ynku , przy u l. 
W a w rzyn ia ka . N owa s ie ­
dz iba  została uzyskana 
d z ię k i p rzychy lnem u sto 
su n ko w i w o jew ódzk ich  
w ła d z  p a rty jn y c h  i  w y ­
d a tn e j pom ocy k ie ro w ­
n ik a  W ydz ia łu  K u ltu ­
ry  W R N  m g r K . B oro­
w ieckiego.*

O prócz pomieszczeń 
b iu ro w ych  w  budynku  
zn a jd u je  się duża sala 
w id o w isko w a  na 300 
m ie jsc. S tudenci p ro je k  
tu ją  w  przyszłości u rzą  
dzić tu  k lu b  ze s ta ły ­
m i w ys tę p a m i te a tru  
studenckiego. N a raz ie  
ie dnak  czeka ją  n iec ie r 
p liw ie  na w yp row adz­
kę w szys tk ich  in s ty tu ­
c j i ,  ja k ie  do  te j po ry  
za jm o w a ły  budynek. 
G arde roby ł  pom iesz­
czenia za k u lis a m i są 
za ję te na b iu ra . U n ie ­
m o ż liw ia  to  rozpoczę­
cie rem o n tu  i  p rac po­
rządkow ych  przed u ru ­
chom ieniem  k lu b u .

(B )

TEATRY
PO LSK I -  „K lą tw a ”  g. 19.30 
W SPÓŁCZESNY -  n le c /yn n y  
OPER ETKA -  „B a ja d e ra ”  g. 
19.15

KINA
COLOSSEUM -  „Ś m ie rć  na
klęczkach”  g. 10.30, 13, 15.30, 
18, 20.30 -  fran c . -  od la t  18 
(poniedzia łek 1 w torek) 
KOSMOS -  „M ą ż  sw o je j to ­
n y ”  g. 13.30, 16, 18.30, 21 -  
poi. -  od la t 12 -  w to re k ; 
„M ło de  lw y ”  g. 10.30, 14, 17.30, 
21 -  l!S A  -  od  la t 16 -  pano 
ram lczny
PO LO N IA  — „P o ru c z n ik  Ja* 
dy ”  g . U , 13.30, 16, 18.15, 20.30
-  radź. — od la t 16 (poniedzią 
le k  i  w torek)
B A Ł T Y K  -  ...Mą# sw o je j żony”  
g. 11.10, 13.30. 15.30, 18.10. 20.30
-  poi. — od la t 12 (ponledzia
le k  i w to re k )
D E LFIN  -  „G in ą ca  p re r ia "  g. 
10, lt.30 — „T ow arzysze b ro ­
n i”  g. 13, 15.30, 18, 20.30 (ponie 
dz ia łek  1 w torek)
P IO N IE R  -  „P o ra n e k  Joasi”  
g. 10 -  „Z ą b  re k in a ”  g. 11, 
13, 15. „Ż y ją c a  p u s tyn ia ”  g. 
17. „W in n a ”  g. 19, 21 (ponie­
dz ia łek  i  w torek)
M U ZA  (Pom orzany) — „Z ia rn a  
na s trza ła ”  g. 17, 19 — USA
-  od la t 12
PROM IEŃ -  „K ró le w n a  ze z ło  
tą  gw iazdą”  g. 16, 18, 20
czesk. — od la t  12 
PA ŁA C  M ŁO D Z IE ŻY  -  b a jk i  
g. 17
MARS — nieczynne
FA LA  — „Jeździec zn iką d ”  g.
16, 18.15, 20.30 -  U SA -  Od

12

Uwaga, lokatorzy!
ntitinniiminiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiniii

W  dnia  dzisiejszym upływ a term in uregu­
low ania czynszu za  miesiąc kwiecień. Pamię­
tajcie, łe  płacąc czynsz po term inie musicie 
płacić jednocześnie wysokie odsetki.

S P IE S ZC IE  więc do swoich A D M -ów , które  
przy jm ują  dziś w p łaty  od godz. 15 do 18 
i  opłaćcie czynsz,

1190-K

POk Oj  z  ku c h n ią  za­
m ie n ię  na większe. 
Z w ró cę  koszty  rem on­
tu . U l. N ied z ia łkow sk ie  
go 15a/16. 2946-G

3 PO KOJOW E mieszka
n ie , cen tru m  W ojska 
P o lskiego zam ien ię na 

2 po ko jo w e z no 
wego bu do w nic tw a . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
p l. H o łd u  P rusk iego 8 

n r  379. 2947-G

O głoszenia Probrcet,
P O C H O D ZĄC A do ople 
k t  nad 4-le tn ią  dz iew  
czynką  potrzebna . Zg io  
swenia te l.  38-908 od 
gpdz. 17 — 19. 2917-G

D O M EK Jednorodzinny 
w o ln y  z  ogrodem  1234 
m  sprzedam . Cena 
190.000 zł. P o znań-M in i 
kow o , u l. K ie le cka  14. 
S tefan P acho lsk i. 2924-P

LE K A R S TW O  ©ssopan 
k u p lę , szczecin u l.  Ł o ­
k ie tk a  14 m  11 » 1 8 -0

GOSPODARSTWO ze­
le k try fik o w a n e , 12 ha 
sprzedam. Z iem ia , po lo 
żenie dobre . W iado­
m ość: M ro z iń sk i, M ałe 
Ł ą k i p - ta  Św iekatow o, 
p o w ia t Sw iecie w o j. 
Bydgoszcz. ^

M A T R Y M O N IA LN E

W D O W A la t  41, gospo 
d a m a , łagodna, dom a- 
to rk a  pozna pana k u l 
tu ra łn e g o , zrów no w a­
żonego, bez na łogów , 
ka to lik a  do la t  50. Roz 
W ied żen i w yk lu cze n i.
O fe r ty  z  fo to g ra fia  B iu  
ro  Ogłoszeń p l. H o łd u  
P ru sk ie g o  8 pod „S a­
m o tn a ” . »1 9 -0

NIER U C HO M O ŚC I

O K A Z J A ! D om  do 
sprzedania ośm iolzbo- 
<Wy4 p ię tro w y  z Jednym  
po ko je m  w o ln y m  i  du ­
żym  w arszta tem  ślusa r 
»kim. G rodzisk-M azo- 
wiecici,- te le fo n  555-473.

2920-G

GOSPODARSTW O 8 ha 
b lis k o  szczecina ta n io  
sprzedam . O fe r ty  B iu ­
ro  Ogłoszeń p l. H o łd u  
p ru s k ie g o  8 na  n r  380.

»21-G

D O M K U  dwurodzim  
go, « po ko je , 2 ku ch  
! w  Częstochow ie 
rzedam. W iadomość, 
- re c ln  u l .  M a ik ó w  
ifego 32i i  te le f. 8C-C7.

2923-G

OFICER P M H  poszuka 
je  p o ko ju  sub lo ka to r­
skiego. O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń p l. H o łd u  
P rusk ie go  na  n r  383.

2954-G

2922-G

M ŁO D E bezdzietne m ai 
żeństwo poszuku je  
n ieum eb low anego po­
k o ju  sub loka torsk iego. 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
p l. H o łd u  Prusk iego 8 
na n r  378. 2948-G

2 PO KO JE z k u ch n ią  
zam ien ię na  rów norzęd 
ne w  Szczecinie. G o lę- 
c ln , S trza łow ska 48/3 

2949-G

PO KO J k o m fo rto w y  z 
łaz ienką w y n a jm ę  dw óm  
panom . P ła tne  za ro k  
z g ó ry . Te le f. 34-t 
od godz. 15 do  20.

2950-G

SA M O TN Y poszuku je 
p iln ie  p o k o ju  sub loka ­
to rsk ie go  n ieum eb low a 
nego. Pocztowa 2 — 18.

295 l-G

2 P O K O IK I c. o. zamie 
n ię  na w iększe c. o. 
H e leny 12/7. 2911-G

D W A  p o ko je , kuch n ia  
w ygo dy  w  D ąb iu  za- 
m ip n lę  na podobne lu b  
w iększe w  Szczecinie 
te l. 47-758 od godz. 7 — 
15. 2952-G

2 PO KOJE z kuch n ią  
zam ien ię na *  z ku ch ­
n ią  n a jc h ę tn ie j na  N ie

D O M EK jed no ro dz in ny  
w  S ko lw in ie  zam ien ię 
na 3 po ko je  lu b  2 du 
że w  Szczecinie u l.  A r ­
ty le ry js k a  21. 2955-G

M A R Y N A R Z  p ły w a ją ­
c y  poszuku je  z m atką  
p o k o ju  su b loka to rsk ie ­
go z używ a lnośc ią  kuch  
n i.  O fe r ty  B iu ro  Ogło 
szeń p l. H o łd u  P ru sk ie  
go 8 na  n r  381. 2940-G

PO SZU KU JĘ po ko ju
nieum eblow anego. O fe r 
ty  B iu ro  Ogłoszeń p l. 
H o łd u  P rusk iego 8 na 

374. 2894-G

3 PO KOJE ładne za­
m ie n ię  na m nie jsze z 
c. o. w yg o d y . K r .  Jad 
w ig i 32 m  5 2941-G

2 PO KOJE, ku ch n ia  w 
G orzow ie zam ien ię na 
podobne w  Szczecinie. 
Szczecin, Felczska ,3 b. 
w o źn y  Tech n iku m .

2942-G

M IE S Z K A N IE  p o kó j Z 
ku ch n ią  zam ien ię na 
w iększe. Szczecin u l. 
M azurska 27/19 2943-G

4,1/2 PO KOJOW E miesz 
kantie, k o m fo rt . p rzy  
Jasnych B ło n iach  za­
m ien ię  na dw a miesz­
k a n ia  2 1 2  w zg!. 2 1 1  
po ko jo w e . Zgłoszenia 
te L  358-43. 2944-G

IN Ż Y N IE R  poszuku je 
n iek rę pu jące go  po ko ju  
sub loka torsk ieg o, um e­
blow anego lu b  n ie . 
D z ie ln ica  ob o ję tna . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
p l. H o łd u  P rusk ie go  8 

n r  382. 293S-G

D W A po ko je , kuch n ia , 
częściowe w ygo dy  w  
Łobezie zam ien ię na 
m ieszkan ie w  Szczeci­
n ie  lu b  o k o lic y . W iado 
mość Szczecin, te le fo n  
42-253 do godz. 16.

2939-G

W Ö ZEK dz iec ięcy spa- 
ce ro w y  sprzedam , te l. 
394-57 Ul. Lu beck iego 

2930-G

W Ó ZEK g łę b o k i kosz 
ta n io  sprzedam. Kocha 
now sklego 20/2 2931-G

S Z P IL K I w ło sk ie  sprze 
dam , garaż odstąpię. 
T e l. 449-96. 2932-G

M O TO C YKL Iż-49 stan
bardzo d o b ry  oka zy j­
n ie  sprzedam . Szcze­
c in , A r m ii  C zerw onej 

2933-G

MOTOROW ER „S im ­
son” , rad io , adap te r, 
apara t fo to g ra fic z n y , 
oraz różne m eb le  sprze 
dam . W iadom ość: te l. 
35-8C5 2934-G

M O TO C YKL W  F M  m a­
ło  używ a n y  sprzedam. 
S za ro tk i 9/11. 2935-G

W Ó ZEK do w od y  sodo

dow odu osobistego, zaś 
w iadczen ie o zdaniu 
ks iążeczki w o jsko w e j, 
oraz św iadectw o m a ry  
n a rsk ie  w ys taw io ne  na 
nazw isko A n to n i W a­
c ła w  T ro ja n o w sk i.

2938-G

P R A L N IA  ehem iczna- 
fa rb ia m la  Boh. W -w y  
7 (b lis ko  M ick ie w icza ) 
czyści oraz fa rb u je  
odzież z gw a ra nc ją . 4 
dnfi n o rm a ln ie , 1 dzień 
ekspresem. Z ap ła ta  przy  
odbiorze . 2761-G

OR D YN ATO R O W I d r .
T oczkow skiem u, d r  
P a łce  za pom yślne 
przeprow adzenie opera 
c j i ,  oraz ca łe m u pe rro  
n e lo w i szpita la p rzy  
u l. Jag ie lloń sk ie j skła 
da podz iękow anie
w dzięczna pac jen tka . 
E lżb ie ta  P e rko . 2926-G

A R TY S T Y C Z N A  cerów  
n ia  ga rde ro by , e le k try  
czne podnoszenie ©- 
czek, p liso w a n ie , de- 
ka tyza , O krętka. obcią­
ganie gu z ikó w  i  pas­
kó w . K rzyw ou s teg o  17.

2927-G

ZG U B Y

ZG U BIO N O  le g ity m a ­
c ję  s tudencką w ydaną 
przez P aństw ow ą Szko 
lę  E konom iczną na na z 
w isko  Ire n a  M a tu le - 
w icz . 29S6-G

Z G U B IO N O  le g itym a ­
c ję  na  nazw isko Le ­
szek Stec. 2957-G

D N IA  7. IV . bm . zgu­
b iono dow ód osobisty, 
książeczkę w o jsko w ą  i 
książeczkę ubep iecza l- 
n i na nazw isko Józef 
O lcho w y. Łaskawego 
znalazcę proszę o z w ro t 
na adres: Szczecin, 
Owocowa 6/5. »59- G

ZG U BIO NO  ta b liczkę  
re je s tra cy jn ą  od m oto­
cy k la  M M  0954 w ydana 
orzez W '

w e j sprzedam. Osiedle i k a c j l  w  P yrzycach  na 
Sw ierczewskie 8/3. nazw isko Tadeusz P i ¡z 

2936-G ga. R zep lino. 2960-P

G A R A Ż  m o to cyk lo w y  
b laszany sk ładany
sprzedam. H erbow a 8 
m  3 od godz. 16. 2937-G

M OTOROWER Sim ­
son”  stan Id ea ln y  
sprzedam , A l. W ojska 
P o lskiego 76 w  podw ó­
rz u . 2929-G

3000 Z Ł  NAG R O D Y
w skazanie m ie jsca po­
s to ju  skradzionego sa­
m ochodu osobowego 
..S pa rtak”  ja sn y  N r 
re j.  X W  65-52. W ła dy­
s ław  P y t lik ,  W ro c la v / 
Kw aśna 6 m 3. 2925-G

D W A po ko je  z ku ch ­
n ią , zam ien ię na ró w ­
norzędne. K rzyw ou s te ­
go  59/43,. .  4945-Ci

W D N IU  4. IV . b r. 
sk radz iono książeczkę 
żeglarską n r  2083. zaś­
w iadczen ie a  zdan iu

ZG U BIO N O  k a rtę  ro ­
w erow a N r  0648 na naz 
w isko  Helena Rawa.

2961-G

ZG U BIO NO  pra w o  ja? 
d y  sam ochodowo-m oto­
cyk lo w e  k a te g o r ii a ma 
to rs k le j, na nazw isko 
M arian  Zyska. Szcze­
c in , G enera ła S iko rsk ie  
go 5/23. »62-0

UWAGA
hodowcy drobiu!
P rz y jm u je m y  zam ów ien ia  na ku rczę ta  Jed­

n o d n ió w k i rasy  leg h o rn  z  w łasnego stada, 
w o lnego od  g ru ź lic y  1 b ia łe j b ie gu nk i. 
Sprzedaż bez og ran iczeń w  każd y  p ią te k  
PGR S le rakow o p - ta  Tanow o pow . Szcze­

c in  te l.  375-71.
1281-K

PracotomcŁj Poszukiwani
IN Ż Y N IE R A  *  up ra w n ie n ia m i posiadającego 
odpow iedn ią  p ra k ty k ę , na s tanow isko k le ro w n i 
ka dz ia łu  te chn iczn o -p ro du kcy jn eg o , (mieszka 
n ie  zapew nia się), in ż y n ie ró w  łu b  te c h n ik ó w  z 
p ra k ty k ą  na  stanow iska k ie ro w n ik ó w  ro b ó t za 
tr u d n i od zaraz P rzeds ięb iors tw o B u do w n ic ­
tw a  Terenow ego w  W ągrow cu u lic a  Janow iee- 
ka  n r  25. W a ru n k i p ła cy  w ed ług  U k ła d u  ZM o 
row ego P racy  w  B u d o w n ic tw ie . 1180-K

B E D N A R Z A  w ysoko  kw a lifiko w a n e g o , ln * . 
che m ika  s 2-letn im  stażem p ra cy  w  przem yśle 
spożyw czym , oraz czterech ś lusa rzy z  papiera 
m l cze la dn iczym i z a tru d n i od zaraz Szczeciń­
ska W y tw ó rn ia  W ódek. W a ru n k i p ła cy  i  p ra cy  
w /g ta ry f ik a to ra  do uzgodnienia w  D y re k c ji 
p rzy  u l. Jag ie lloń sk ie j 63/64 p o k ó j n r  4. H S l-K

R EP A S A C ZK A  potrzebna na tych m ia s t. T e le fon  
479-87. 2978-G

KR AW C O W E w ykw a lif ik o w a n e  do k o n fe k c ji 
dziecięce j (spodnie) za tru dn ię . Zgłoszen ia Lesz­
czyńskiego 67. 2977-G

ZG U B IO N O  le g ity m a ­
c ję  szkolną N r 292 w y ­
daną przez ZSH  na 
nazw isko Zenon żelaz- 
kow sk i. » 6 6 -0

ZG U BIO N O  św iadectw o 
7 k l.  szko ły  podstawo 
w e j na nazw isko H a 'i-  
na Sleboda. 2963-G

ZG U BIO N O  le g itym a ­
c ję  In w a lidzką  na naz­
w isko  B ron is ław a Bo­
row ska. 2964-G

ZG U BIO NO  leg itym a­
c ję  szkolna N r 124 na 
nazw isko Czesław D y ­
w an . - 2963-G

ZG U BIO N O  le g ity m a ­
c ję  s tudencką w ydaną 
przez P A M  na nazw is­
ko  E lżb ie ta  B re tne r.

2S67-G

ZG U BIO NO  dow ód oso
b is ty  w yda ny  przez 
MO Szczecin, oraz pra 
w o ja zd y  w ydane przez 
W ydzin! K o m u n ik a c ji 
D rogow ej Szczecin na

ZG U B IO N O  leg itym a c ję  
zw iązkow ą n r  134397 na 
nazw isko K a z im ie rz  
K w ia tk o w s k i. 2969-G

ZG U BIO N O  le g itym a ­
c ję  s tudencką P o liteeh 
n ik ł  na nazw isko H en­
ry k a  M arciszonok.

2970-G

ZG U BIO N O  le g itym a ­
c ję  w ydaną przez P A M  
na  nazw isko B o gu m iła  
S tachyra . 2971-G

Oszczędzaj w PKO

P IL M Y  N A  W O LN Y M  
PO W IE TRZU  

(godz. 20)

P L A C  p rzy  k in ie  Kosmos 
XV -lecte, Taro gdzie kończy 
etę Odra, W  kręg u  ciszy. Sta 
te k  w zyw a p ilo ta , M agazyn 
do lnośląski
POGODNO -  p lac ta rg o w y  -  
G run w a ld , R eaktor w  Ś w ierku* 
W yb ieram y na jlepszych 
N IEBUSZEW O  -  u l. R ooscrel 
ta  p rzy  Szkole -  Cudzie m o­
rza, K ie ru n e k  socja lizm , W ia 
dys law  B ro n ie w sk i, Coś tam  
bu du ją

ECHO (K rzekow o) — n ie czyn
ne
M EW A (Zelechowo) ** n ieczyn

SOSENKA (Tanow o) — n ie czyn
ne
ŚW IT (S ko lw in ) “  „M a r la  s
k ra in y  je z io r”  g, 17, 19 — f ln .
-  od la t  16
PR ZYJAZN  (Dąbie) *» n ie czyn
ne
h u t n i k  (S to lczyn) -  „D z ie w  
czyna *  p ro w in c ji”  g, I7.IS, 
19.30 -  U SA -  od la t  1« -
.S io s try ”  g. 21.30 ( I I  część) 

STYLOW E (H u ta  Szczecin) — 
nieczynne
B A JK A  (Police) — nieczynne 
ŻEG LAR Z (G olęcino) -  „R o *  
s ta n ie ”  g. 16.30, 18.15, 20 — poL
-  od la t  16
i  M A J  (żydów ce) — n ieczynne 
M AR ZE N IE  (W ielgow o) -  n ie ­
czynne

REPERTUAR K IN  -  na podsta 
w ie in fo rm a c ji W ZK. 
FO TO P LAS TYKO N  -  W oj. PoL 
36 -  „ A f r y k a  pó łnocna”  g . 10
-  21

KLUBY

P T T K  -  p l. L o tn ik ó w  -  zebra 
n ie  k o la  prze w o dn ików  g. 15 
SPOŁD ZIFLCO W  -  W ok Po l. 
20 -  f i lm  „G orączka  w El 
Pao”  g . 19

W YSTAW Y *» nieczynne

SZPITALE
K L IN IK A  C H IR . D ZIEC IĘCEJ
-  U n ii  Lu b e lsk ie j 
K L IN IK A  C H m . I  -  UnH U l
be łsk ie j
K L IN IK A  P E D R IA T B Y C Z N A  •
U n ii Lu be lsk ie j
P R ZYC H O D N IA  D L A  M A T K I 
I  D Z IE C K A  -  św. W ojciecha 
7 -  g. 19 -  1 la n o  
PO R A D N IA  IN T E R N IS TY C ZN A
-  W oj. P o l. 63 -  g . 18 *  23

APTEKI

TELEWIZJA
(P rog ram  b e rliń sk i)

13.30 -  f i lm  „S k a rb  ka p ita n a
M arten«»” ,  16 -  w id o w isko
d la  dzieci od la t  10 ..S po tyka 
m y  się U p ro f. F llm m ric h a ” ,  
18 — u n iw e rsy te t te le w iz y jn y  
„C h e m ia ” , 18.55 — pozd ro w ię  
n ia  te le w iz ji dziecięcej, 19 -4 

spo rt i  m uzyka , 19.30 — k ro n i­
ka , p rzegląd w ydarzeń, prog.no 
za pogody, 20 -  f i lm  r. G re te  
Weis e r  „W ie czó r p rze dś lub ny” ,
21.30 -  „C za rn y  k a n a ł”  os ta t­
n io  w iadom ośc i k ro n ik i.

W TO REK

10 -  k ro n łS * , 10.20 “  spo rt t  
nzuzyka, 10-5« — „Ś m ie rć  I  
nieśm ie rte lność w  św iecie ro ­
ś lin ” , I I  -  test, 13.30 -  f i lm  
„Jeg o  p ie rw szy  k o n ce rt” , 15.30
— w ido w isko  d la  dzieci od  la t  
5 „Z ie lo n y  s u rd u t leśniczego” * 
18 -  „W  lodów ce n ie  m a lo ­
du ” . 18.45 — tys ią c  w iadom ości 
te le w izy jn ych . 18.55 -  pozdro  
w ien ia  te le w iz ji dz ie c ięce j 19
-  w id o w isko  d la  m ło dz ie ży  
„U p a rc iu ch  i  ho bb y” , 19.30, — 
k ro n ik a , przeg ląd  wydarzeń* 
prognoza pogody, 20 — kom e­
d ia  „P an na  Loew enzom ” , od­
w iedzam y s tu d io  te le w izy jn e  w  
P e k in ie , os ta tn ie  w iadom ośc i 
k ro n ik i.

RADIO
W IAD O M O ŚC I: 15.00, 18.«

SERW IS R Y B A C K I: 28.50 
SZC ZEC IN : 16.00 -  ra d lo re k ła -  
m a, 18.30 — o fic yn a  księgarska,
17.00 -  m orsk ie  p ro b lem y św ia  
ta , 17.10 -  m oza ika m uzyczna, 
17.50 -  „N a sz  pro g ram ” , 18.00
— Przegląd A k tu a ln o śc i W ybrze  
ża, 18.18 — chw ila  m u z y k i Jaz­
zow ej, 19.10 — „N ie b ie sk ie  ża­
g le ” . 19.45 — k o n ce rt d la  za­
k ła d ó w  p ra cy . 20.30 — „ N a v ł 
gare necesse est” .

W AR S ZA W A : 15.30 «  d la  drtO 
c i: „C o  I  ja k  z m a js tru je m y " , 
18.25 — m u zyka  1 aktua lnośc i, 
18.45 — p ro b le m y  ekonom iczno 
tyg od n ia . 19.05 -  c h w ila  m uzy  
k i,  21.00 -  z  k ra ju  i  ze św ia­
ta . 21.27 -  k ro n ik a  sportow a, 
21.40 — g ra  k w in te t J . M ilian a ,
22.00 — ra d io w y  s łow n icze k  
m uzyczny, 22.15 — „P o ra d y ” ,  
23.14 — m uzyka  taneczna, 23A l
— wiązanka rum b.

KINA TERENOWE

DĘBN O (Przedw iośnie) —»
„ Iw a n  G roźn y”  ( I  i  I I  ser.) —» 
radź.
W AR SZO W  (Pom orzanin) —* 

„S łoń ce  św iec i d la  wszyst­
k ic h ”  — rad *.
M YŚLIBÓ R Z (Słońce) a

„O s trożn ie  Y e t i"  — po i. 
NOW OGARD (Orzeł) — 
r ia  współczesna”  — poi. 
CHOSZCZNO (Znicz) — „P o ­
w ró t”  — po i.
ŁO BEZ (Rega) -»  „H -8 "  — Jug* 
T R Z E B IA T Ó W  (M orskie O ko)— 
„T a n ia  1 je j  m a tk i”  — rad*. 
STARG AR D  (D ar) — „M ło d o  
lw y ”  — USA
ŚW IN O U JŚC IE (Rybak) ~ ł 
„K rz y ż a c y ”  — (panoram .) - i  
poi.
K A M IE Ń  (Fregata) — „ N ik t  
u le  w o ła”  — po i.
L IP IA N Y  (W iedza) — „Z akoch a  
ła  się dz iew czyna”  — radź. 
G R YFIC E (Caplto l) — „S z k la ­
na  góra”  — poi.
STA R G AR D  Ona) — „M ia s to  
be* w o d y”  — rad*.
G R YFIN O  (G ry f) — „U c ie czka  
przed cien iem ”  — CSRS 
G O LEN IÓ W  (W isła) _  „ B i tw *  
god p ira m id  am l”  — rad ź .
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M ia s to  m us! r n a f e ź ó  
r o z w ią z a n ie  I

Rozkład jazdy
tramirajóiu

niedogodny
dla portowców
OD D ŁU ŻS ZE G O  cza cych  p rzede w szys tk im  

iru, na sku te k  n iedo - ta k ie  re jo n y  m ia s ta  ja k  
godnego rozk ła d u  ja zd y  D raetow o, G um ieńce 
tra m w a jó w  o b s łu g u ją - itp .  w ie lu  ro b o tn ik ó w

Podręczniki
n a b y w a m y
w szkołach

ZG O D N IE  z zarządzeniem 
C e n tra li K s ię ga rsk ie j w 
W arszaw ie, z dn iem  31 m ar 
ca w yco fa n o  ze sprzedaży 
w  księgarn iach po d ręczn ik i 
szkolne. Zarządzenie to  do 
ty c z y  książek d la  m łodzie­
ż y  szkó ł podstaw ow ych , l i ­
ceów og ó lnokszta łcących i  
szkó ł zaw odow ych z zakre­
su p rzedm io tów  ogó lno­
ksz ta łcących.

W S ZY S T K IE  księgarnie 
p rze p ro w a d z iły  ju ż  szczegó 
Jową inw e n ta ryza c ję  posia­
da nych po d ręczn ików . Bę­
dą  one rozprow adzane do 
szkó l w ra z  z n o w y m i tra n ­
s p o rta m i. In s tru k c ja  M in i­
ste rstwa O św ia ty  in fo rm u je  
w szys tk ie  k u ra to r ia  i  in ­
s p e k to ra ty  ośw ia ty  o spo­
sob ie rozdz ia łu książek.

Pow ołano tu  spec ja ln ych  
pe łno m o cn ikó w  do spraw  
po drę czn ików  szko lnych, na 
to m la s t — każda szkoła bę­
dzie m ia ła  swego nauczycie 
la  — ko lp o rte ra .

Od nowego ro k u  szkolne­
go m łodz ież będzie naby­
w ać  po d rę czn ik i w  ty c h  
szkołach, do k tó ry c h  uczęsz

Ponieważ n a k ła d y  książek 
szko ln ych  są c iąg le n ie w y ­
s tarcza jące, każda szkoła 
będzie prow adzić  sku p  pod 
ręczn ikó w  używ anych , k tó ­
re z .ko le i będzie śprzeclawą. 

,.ła  po cenach niższych — w  
..zależności od s to pn ia  znisz 

czen ia. Z  książek darow a­
nych powstaną spec ja lne  b i 
b lio te czk i — w ypożycza ln ie  
d la  uczn iów . (b)

„Drogi gips“
W  nota tce  pod  ty m  

ty tu łe m  p is a liś m y  o n ie  
n a d a ją cych  siq do  u ży ­
c ia  ka m ie n ia ch  do 
zapa ln iczek, p ro d u k c ji 
P rze ds ięb io rs tw a  P ro ­
d u k c j i  Pom ocn icze j 
*,Ruch” . D y re k c ja  tego 
p rze d s ię b io rs tw a  w y ja ­
śn ia  ,że b ra k  d o św ia d ­
czeń pow odu je , iż  m im o  
zaostrzone j k o n tro li 
te chn iczne j n ie k tó re  ka  
m ie n ie  n ie  o d pow iada ją  
ce s ta w ia n y m  w ym ogom  
p rze d o s ta ją  s ię  na r y ­
n ek . Nasza n o ta tka  spo­
w o d o w a ła  w p ro w a d ze ­
n ie  w  „R u c h u ”  jeszcze 
b a rd z ie j ry g o rys tyczn e j 
k o n tro l i  o d b io ru  w y p ro ­
d u k o w a n ych  kam ien i.

p o rto w ych  na p o tyka  na 
tru d n o śc i w  rozpoczęciu 
p racy  o  oznaczonych go 
dżinach. Toteż p ie rw sza  
zm iana rozpoczyna swe 
za jęc ie  n ie  o  godz. 6 
a 7, kończąc je  o  go 
15. N a to m ia s t praca 
d ru g ie j zm iany  t rw a  je  
d y n ie  7 godzin (od 15 
do 22), a  nocnej, trze ­
c ie j zm iany  —  9 godz. 
(od 22 d o  7).

Tego ro d z a ju  k sz ta ł­
to w a n ie  się godz in  p ra  
cy je s t w y ją tk o w o  n ie ­
ko rzys tne  za rów no  d la  
lu d z i ja k  i  w yda jnośc i. 
Z m iana  p o p o łu d n io w a  
w y k o n u ją c a  swe za jęc ia  

w ie le  bardz ie j 
sp rzy ja ją ce j porze dn ia. 
p ra cu je  o  godzinę k ró ­
ce j od n a jb a rd z ie j w y ­
cze rp u ją ce j —  nocne j 
zm iany.

W yd a je  s ię  ja k  n a j­
ba rd z ie j słuszne, b y  Ra­
da Z ak ładow a  p rzy  ZPS 
za ję ła  s ię  w reszcie  tą  
n iestosow ną d ysp ropo r 
c ją  i  p rze d s ta w iła  k ie ­
ro w n ic tw u  M P K  n ie ­
zbędny d la  u reg u lo w a ­
n ia  te j s p ra w y  p ro je k t 
zm ian  w  rozk ładz ie  ja z  
d y  n ie k tó ry c h  tra m w a ­
jó w . (dm )

Sprawy społrrzrto-

(jnspmlarrze

DOCHODOWE
OPAKOWANIE

D Z IĘ K I w prow a dze n iu  
tra n s p o rtu  m le ka  w  dużych 
kon te ne ra ch — w  m ie jsce  
stosow anych dotąd k o n w i — 
szczecińska spółdzie lczość 
m leczarska zaoszczędziła w  
ciągu ro k u  ponad m ilio n  z ło 
ty ch . Obecn ie sam ochód cię 
ża row y m a rk i „ S ta r ”  żabie 
ra  w  trzech  kon te ne ra ch  
o k . 3600 l i t r ó w  m le ka  na 
jeden ku rs , podczas gdy w  
kon w iach  m óg ł pom ieścić 
je d y n ie  1500 l i t ró w .

W  SL.AD za Szcteclnem  
coraz w ię ce j m ie jscow ości 
W w o je w ó d z tw ie  przechodzi 
obecnie na te n  system  tra n  
sportu.

W arto  dodać, że to  ekono
m icanie jsze w  eksp loa tac ji 
opakow an ie  p ro d u k u je  się 

Szczecinie. (ZAP).

BIEG
mistrza olimpijskiego
URZEKŁ

mieszkańców Stargardu
M IŁO Ś N IC Y  sportu  w  S targardzie  przeży­

w a l i  w czo ra j sw ó j w ie lk i  dzień. Ż adna do ­
tychczas im preza  spo rtow a  w  ty m  m ieście 
n ie  c ieszy ła  się ta k  w ie lk im  powodzeniem, 
ja k  b ieg i p rze ła jo w e  o  m is trzo s tw a  w o je ­
w ództw a. O ko ło  10 śys. m ieszkańców  S tar­
ga rd u  gęstym  kordonem  obs taw iło  trasy na 
k tó ry c h  w a lczy ło  150 dz iew cząt i  chłopców.

W  BIE G A C H , k tó re  p rzy  
d o b re j pogodzie od b y ły  się 
w  K ra ko w ie , s ta rtow a ło  ok. 
100 zaw odn iczek i  zaw odn i­
kó w . W  b iegu g łó w nym  na 
6 k m  tr iu m fo w a ł OŻÓG 
(W awel) w  czasie 20.13,8,

Od 17 do 30
kwietnia

zapisy dzieci
do szkół 
podstawowych 
w  S zczec in ie

P R Z E D  dw om a d n ia ­
m i p o d a liś m y  za P o lską  
A g e n c ją  P rasow ą, że 
rozpoczę ły  się ju ż  za p i­
sy do k la s  p ie rw szych  
szkó ł p o d s taw ow ych . 
P on iew aż w ie lu  ro d z i­
ców  rozpoczę ło  s ta ra n ia  
w  szko łach  o zap isa­
n ie  sw ych  poc iech  —  In  
s p e k to ra t O ś w ia ty  w y ­
ja śn ia , że w  Szczecinie 
zap isy rozpoczną się d o ­
p ie ro  17 k w ie tn ia  i  
t rw a ć  będą do 30 k w ie t ­
n ia . Rodzice s k ła d a ją c  
podan ie  o p rz y ję c ie  
dz iecka  d o  s zko ły  będą 
zobow iązan i za łączyć 
m e try k ę  u ro dzen ia , k a r ­
tę  z d ro w ia  i  św iadec­
tw o  s tw ie rd za ją ce  szcze­
p ie n ia  p rz e c iw k o  ospie, 
b ło n icy , cho rob ie  H e ine  
M ed in a  i  g ru ź lic y . K a r ­
ty  z d ro w ia  w y d a ją  
p rzedszko la  1 g a b in e ty  
szkolne. P rócz tego  obo­
w ią z u je  p rzed łożen ie  za 
św iadczen ia  o k u lis ty  z 
p rz y c h o d n i sp e c ja lis tycz  
n e j p rz y  u l.  M a ria n a  
B uczka  (n o w a  ubezp ie - 
cza ln ia ). (b)

R EKO RD O W Ą liczbę za­
w od n iczek i  zaw odn ików , 

_ _ , , ,  ,  . gdyż ponad 200, zgrom adzi
Magnesem , k tó ry  ŚCią ,y  biegi przełajowe na Po- 

g n ą ł tys ią ce  s ta rg a r-  morzu. Generalny sukces 
dz ian  na zaw ody le k k o  “ .«**“ •  »>'««■-
a tle tyczn e  b y l i  d w a j 2>w“ 'y -
cz ło n ko w ie  k a d ry  n a ro - „ „ „  koM„
d o w e j —  m is trz  o h m p ij ok. 1000 m wygrała aktu- 
Ski Z d z is ła w  K R Z Y S Z - *h»a rekordzlstka Polski w 
K O W IA K  i  jeden  z czo ¿ A k o w s k a 0 ^Budowlani 
ło w y c h  p o lsk ich  d łu g o - Bydgoszcz), 
dys tansow ców  M a ria n  
JO C H M A N . O b yd w a j c i 
zaw o d n icy  w z ię li u d z ia ł 
w  c e n tra ln y m  b iegu na 
5.000 m . T ra sa  tego b ie ­
gu p ro w a d z iła  przez W a 
ły  P ia s to w sk ie  i  stare 
m iasto . _

Z A K O Ń C Z Y Ł się on bez­
a p e la cy jn ym  zw ycięstw em  
Z dzis ław a KR ZY S ZK O W IA ­
K A . K i lk a  m e tró w  za n im  
rów nie ż w  d o b rym  s ty lu  
na  m ecie  zam e ldow a ł się 
M a r ia n  JO C H M A N . Bardzo 
dobrze w  ty m  b iegu w y ­
p a d ł zaw o dn ik  szczecińskiej 
Pogoni Czesław W ILK O W - 
S K I, k tó ry  u k o ń czy ł bieg 
na  trze c im  m ie jscu  ze s tra  
tą  oko ło  60 m  do zw yc ięz-

K  o le jn ym  sukcesem szeze 
c iń s k ie j le k k o a t le ty k i je s t 
re ko rd o w y  ud z ia ł w  te j im ­
prez ie  m łodzieży. Na s ta r­
c ie  s ta rg a rdzk ich  m is trzostw  
stanę ło 50 dziew cząt i  100 
m ężczyzn. Poza b ieg iem  cen 
tra ln y m , k o le jn y m  na jc ie ­
kaw szym  dystansem  b y ł 
b ieg n a  1.500 m  ju n io ró w . 
W yg ra ł go zaw o dn ik  M KS 
G ry fin o  P a w ło w sk i w  cza­
sie 4:43,6 sek. D ru g im  b y ł 
czyn ią cy s ta łe  postępy za­
w o d n ik  Pogon i Jerzy W osiń 
s k i — 4.46,5.

A  OTO pozostałe w y n ik i:  
600 m  dziew cząt — K ró le - 
w iakó w n a  (M yś libó rz) — 
2.21,0; 1000 m  kob ie t — T u r  
ska -  T ry b u c h  (Pogoń) -  
4.17,9; 800 m  ju n io re k  —
Sułgu tów na (M yślibó rz) — 
3.40,2 Bek., 1000 m  m ło d z i­
k ó w  — P la cha  (MKS C hrob­
r y  Szczecin) — 4.08,0; 3000 m 
sen iorów  — Im ie ls k i 12.40,6 
sek. p rzed Zabadalą 12.57,6 
•e k . (ob ydw a j Pogoń).

O rgan izac ja  im prezy

Siatkarze Poijnni

odurzeni wiosną?

Kolejne
porażki
sygnałem, 
że czas
trenować

S IA T K A R Z E  Pogon i za­
w ie d li oczek iw an ia  m iło ś n i 
k ó w  te j d y scyp lin y  sportu, 
w  Szczecinie. M og liśm y im  
w ybaczyć po rażkę z  w a r­
szawską L E G IĄ . N ie  do w y  
baczenia je d n a k  b y ła  poraź 
ka  2:3 z  Ł ó d zk im  AZS-em. 
Ło dz ia n ie  na  pe w no  n ie  b y  
l i  w  na jlepsze j fo rm ie , n ie  
zn a jd u je m y  w ięc żadnego 
usp ra w ie d liw ie n ia  d la  p o r ­
tow ców . T rzeba sobie w y ­
raźn ie  pow iedzieć, że nasi 
s iatka rze są n ie  przygotow a 
n i  do tru d n y c h  rozg ryw e k  
I- lig o w ych . Dotychczasow y 
do rob ek  p u n k to w y  Pogoni 
budz i poważne ob aw y o  ich  
egzystencję ligo w ą  w  p rzy  
sz lym  ro k u . D o koń ca  roz­
g ryw e k  pozostało jeszcze 
dziesięć spo tkań i  p rz y  so­
lid n y m  tre n in g u , ze szcze­
gó lnym  zw rócen iem  uw a g i 
na  ob ronę i  za g ryw k i, m oż­
na  b ra k i od rob ić ,

P R Z E D

Zarysowuje się
grupa „orłów“
na XIV Wyścig Pokoju

Przed dw om a ty g o d n ia m i, w  ocenie p rzygo 
tow ań  po lsk ich  ko la rzy  przed W yścig iem  
P o ko ju  sugerow aliśm y sk ład  p o ls k ie j d ruży­
n y  na tę  w ie lką  imprezę. Rozegrane do tych ­
czas (w  sobotę i  n iedzie lę) dwa w yśc ig i e li­
m in a cy jn e  w  zupełności p o tw ie rdza ją  nasze 
sugestie.

D oskona le spisu je się N R D , na  tras ie  s ta nę li czo 
m io d y , dysponu jący zna ko  ło w i ko la rze  Czechoslowa- 
m ity m i w a ru n k a m i f iz y c z n y  c ji.  D ob rą  fo rm ę w ykaza ł 
m l B E K E B , u ta len to w a ny  i  G ustaw  Schur, k tó ry  po za 
szybk i JA R Z Ę B S K I i  r u ty -  c ię ty m  po jed ynku , w jecha ł 
no w an y P IE C IIA C Z E K . Vt'y p ie rw szy na m etę, uzysku 
Jątkow o dobrze  spisu je się ją c  czas 4:09.46,
H e n ry k  K O W A L S K I, k tó ry
też w yg ra ł H  w yśc ig , t r iu m  W YŚCIG KO N TR O LN Y 
la ln ie  w jeżdżając ja k o  m ,ł r . . w rtw
p ie rw szy  na sw ó j k lu b o w y  "U L G A R O W
stadion w e W rzeszczu. D o- _ „
skonało ro zg ryw a  rów nie ż _N A  TR^ S.]E Sof ia  — Me- 
ba ta lię  o  m ie jsce w  rep re - • * »  — Sofia d ługości i78 
zen ta c ji S tan is ław  K R O - ?łJ ko n tro ln y  wy
L A K , d ła  k tó re go  -  ja k  n i  udzia łem  83 ko la rzy ,
sa liśm y — je s t to  k o la rsk ie  m aJ*cy na  ,?elu  w y łon ie n ie  
„b y ć  a lbo n ie  być ” . rep re zen tac ji B u łg a rii na

X IV  W yścig P o ko ju . Z w y -
W dn iach  13 i  14 bm . n a  c ię ży ł Ch. IU J E W  w  cza- 

g dań sk in i W ybrzeżu odbę- Sie 4:54.16. 
dą się dw a  w yśc ig i, k tó re

S K ŁA D  B A U Z iE C K IC H  le k c jo  ner ówr m a te ria ł do  a- k o t .a r -z y  
s ta lenia k a d ry  na  X IV  W y N A  „Y S Ć lG  PO KOJU  
ścig P o ko ju .

M am y nadz ie ję, że będzie M O SK W A iP A P ł ■) hm
i,” ™ ™ 1!?1 , U a
« 5 5 »  ’  z 1 p o b o żn ym ^ ży - « £

tv n T  wvściBU “  rep re zen tac ji pow ołano na-ty m  w yśc igu . s tępu ją cych  k o la rz y : K a p i-
A  o to  w y n ik i I I  e lim in a - to n ó w , P ie tro w , M e lichow , 

c j i .  S a jdchuzin, M o skw in  i  Cze
D o drug iego w yśc igu  w y  repow icz. F u n kc ję  kap itan a  

s ta rtow a ło  ju ż  ty lk o  73 za- zespołu będzie p e łn ij m is trz  
w odników ’. o lim p ijs k i _  W ik to r  K a p i-

W y n ik i:  to no w . Po raz p ie rw szy  w
1) K o w a ls k i (Kadra) 2:34.31 w ie loe ta po w ym  w yśc igu  szo
2) Pancek (F lo ta) 2:34.32 sow ym  s ta rtow ać będzie 22
3) Piechaczek (K ad .) 2:34,33 ,e tn i  S tan is ław  M oskw in . 
«) B e ke r (K ad ra ) 2:34.33 do tychczas spec ja lizow a ł
5) St. K ró la k  (Kad.) 2:34.33 s i<5 on w  wyścigach to ro -
6) Jarzębs lti (K ad ra) 2:34.34 w ych. D ru żyna  ZSRR je s t
7) S u rm ińsk i (Kad.) 2.3Ł41 w  ty m  ro k u  pow ażn ie od-
8) W ilcze w sk i (Kad.) 2:34.48 m łodzona. S k ład  zespołu u -
9) Ś w ią tek  (K ad ra ) 2:34.51 sta lono na podstaw ie 4-dnio

10) P o ko rn y  (K ad ra) 2:34.53 w ych  w yśc igów  ko n tro ln ych
11, T am ach ow icz  w  Szoczi.

(W arszaw ianka) 2:35.04
.’ 2) Podotoas (Legia) 2:36.55 K O LA R ZE  RUM U Ń SC Y 
13) D om ań sk i 2:36.55 I  F IŃSCY
11) S ło w iń sk i 2:36.55 N A  W YŚCIG PO KOJU

K L A S Y F IK A C JA  BU K A R E S ZT  (PAP). Ru-
PO DW Ó CH W Y ŚC IG A C H  m uńska fe de ra c ja  ko la rska  

u s ta li ła  n a s tę pu ją cy  skład

! U m « k I  C B u ta )  n u t  S 5| o S “ S a ” Ź Z yn i ' 
3) St. K ró la k  (Kadra) S:34.33

a oj necnacze ic  w v  s tn n m im
G. M oi- 

... „  . reze rw o-
i  W ilcze w sk i W y s to ica - D ru żyna  ta z o -
fo ba i K adra? 6-3517 s la U  usta,ona P ° e lim in a-

S u rm iń s k f^K a d ra ł fi;35 24 c ła ch > ja k le  odby ,y  sie- w su rm m sK t (KaOTa)6.35.zf p ią tek , sobotę i  n iedzie lę .
W  p ią te k  o d b y ł się w yś­

c ig  115 k m  Bukareszt -
10) Podobas (Legia) 

Zw yc ięzca I I  w yśc igu  
K o w a ls k i z a jm u je  16 m ie j­
sce w  czasie 6:38.47,

S trza ły  na K ap itańskie j (¡2)

7) B e ke r (K ad ra) 6:35.31

| )  z h d m ^ k iT iU d ra )  6-37 42 C1.s  118 K łłl ł5UKareszt ~  ni ,  P loeszti — Bukareszt. Z w y -m Pnrlnhna 6:37.45 c ię ży ł Cosma przed Zano-
n in  i  G . M oiceanu, w szy­
scy w  czasie 2:18,30. W  so­
botę w  w yśc igu  30 k m  na 
czas na jlep szy  okazał się 

E L IM IN A C JE  W  D R E 2N IE  Cosma — 44,OL W  niedzie 
łę  w  w yśc igu  szosowym 88 

R Ó W NIEŻ ko la rze  N R D  k m  zw yc ięży ł S toica 2.11,08. 
roze g ra li w  D reźn ie  p ie rw ­
szą e lim in ac ję  przed tego- *  •  *

W  pozosta łym  s p o tk a n iu . roczn ym  W yścig iem  Poko- H E L S IN K I (PAP). D o  re- 
A ZS A W F  po kon a ł Cheł- I ju .  T rasa m ia ła  1G8 k m  d łu  p re zen tac ji F in la n d ii na Wy 
m ice  W a łb rzych  3:2. 1 gości. O bok rep re zen tan tó w  ścig P o ko ju  po w o ła n i zo-
_________________________ . s ta li następu jący zaw odn i-

S chrey, —  - • •

Futra...
C o fn ijm y  oieg w y p a d kó w  o godzinę wstecz, 

#  w ięc do c h w ili,  g d y  n a  a la rm  podn ies iony  
przez k ie ro w cę  ra d iow ozu , do  m ieszkan ia  p rz y  
t i l .  K a p ita ń s k ie j w eszła g ru p a  m ilic ja n tó w  n io -  
sąc w  o s ta tn ie j c h w il i  pomoc sw em u osam otn io ­
n e m u  koledze. W zam ieszaniu n ie  zauważono, że 
w  m iędzyczasie z n ikn ę ła  jedna  z ko b ie t b io rąca  
u d z ia ł w  lib a c ji.  W yda ło  się to  je d y n ie  pode j­
rzane s ie rża n to w i S , us łysza ł on je d n a k  w  od­
p o w ie d z i:

—  Pan chyba  lic zyć  n ie  p o tra f i,  pan ie  w ładzo... 

t łO M E O  1 J U L IA  W  A K C J I

Sam otna para  pa trząca sobie w  octiy w  c ie n iu  
je d n e j z ka m ie n ic  p rz y  u l.  K a p ita ń s k ie j u jrz a ła  
na ra z  d z iw n y  w id o k : oto  z jednego z ok ien  spa­
d ło  m ię k k o  k i lk a  dużych  paczek, obok n ic h  zaś 
w y lą d o w a ła  e legancka kob ie ta .

R ozg ląda jąc się n ie spoko jn ie  po zac iem n ione j 
u lic y  ta jem n icza  osoba p rz y s tą p iła  n ie  szczędząc 
w y s iłk u  —  do przenoszenia p a kunków . N ie źda- 
W ała sobie sp ra w y  z tego, że je s t bacznie  śle­
d z o n a

„ Pode jrzaneW —  p o m y ś le li zgodn ie  -Romeo I

„P rzec ież  n ie  z d a rzy ło  się jeszcze w  Szeze* 
d n ie ,  a b y  z n ie b a  sp a d a ły  c iężk ie  w o rk i” .

P o s ta n o w ili zaa la rm ow ać m ilic ję .  Do k a b in y  
te le fo n ic z n e j b y ło  n ieda leko . Z  tru d e m  uzyska li 
po łączenie z  K om endą  M O .

—  T u  na  K a p ita ń s k ie j —  p o w ie d z ia ł Romeo —  
d z ie ją  się dz iw n e  rzeczy. N iedaw no  słychać b y ło  
s trza ły , p ó źn ie j p rzy je żd ża ła  m il ic ja ,  a teraz zna  
le ź liś m y  n a  u l ic y  k i lk a  c ię żk ich  paczek.

—  P rzy je żd ża jc ie  n a ty c h m ia s t!  —  dodała Ju lia . 
T y m  razem  d y ż u rn i o f ic e ro w ie  p o t ra f i l i  szyb­

k o  sko ja rzyć  w y p a d k i rozg ryw a ją ce  się p rzy  u l. 
K a p ita ń s k ie j,  p o  c h w il i  na  m ie jscu  z ja w ił się

czy mąka?
p a tro l, k tó ry  d o ko n a ł re w e la cy jn e g o  odkryc ia . 
W paczkach, przeznaczonych ju ż  do w y s y łk i i  
opatrzonych  napisem  „ m ąka” , znaleziono 8 ko ­
sztow nych  fu te r.

W łaśn ie  ty c h  fu te r  s ta n o w ią cych  p rzedm io t 
g łośne j k radz ieży , d o ko n a n e j jeszcze jes ien ią , 
poszuk iw ano  od daw na.

Teraz w yp a d k i, p o to c z y ły  się b łyskaw iczn ie . 
U czestn icy l ib a c ji,  k tó rz y  z d ą ży li w  m iędzycza- 

_«« ponownie ząsiąst do ętołą zastawionego bu-.

te lk a m i, p o w ę d ro w a li ty m  razem  w p ro s t do  
aresztu.

M aszyna Śledcza ru szy ła  

S E N S A C Y JN Y  PRO CES

Sala sądowa za p e łn iła  s ię  po  brzeg i. Na ła w ie  
oskarżonych zas iad ło  8 osób, w ś ró d  n ic h  4 męż­
czyzn i  4 ko b ie ty . P rzestępcy b ie g li w e  w szyst­
k ic h  p rzepisach p ra w n ych  zaangażow a li do obro­
n y  trzech  adw oka tów . S ie rża n t S. —  g łó w n y  
św ia d e k  oskarżen ia  m u s ia ł odpow iadać na  dzie­
s ią tk i t ru d n y c h  i  p o d c h w y tliw y c h  p y ta ń . Jesz­
cze raz  —  ta k  ja k  na począ tku  p o d ję te j przez  
s ieb ie  a k c ji —  s ta n ą ł w  ob liczu  zd e te rm in o w a ­
n e j na  w szystko  przestępczej sza jk i, u m ie ją ce j 
się pos ług iw ać  w s z y s tk im i k ru c z k a m i p ra w n y ­
m i.

S p ra w ie d liw o ś c i s ta ło  się ty m  razem  je dnak  
w  p e łn i zadość. Z  ośm iu osób, uczestniczących  
w  p a m ię tn e j l ib a c j i  t y lk o  d w ie  w y s z ły  na  w o l-  
ność, a lb o w ie m  ic h  pow iązan ia  z bandą o kaza ły  
się p rzypadkow e. N a to m ia s t szef bandy przez  
d łu g ie  la ta  p o ku tow ać będzie za sw oje w in y .  
U d o w odn iono  m u  w  tra k c ie  p rzew odu  sądowego  
w ie le  in n y c h  pow ażnych  przestępstw .

E nerg ia  ł  o fia rność  m ilic ja n ta , k tó ry  zdecydo-  
roa ł się p o d jąć  sam otną w a lkę  z gang iem  zorga­
n izow anych  z łoczyńców , ry z y k u ją c  p rz y  ty m  
w łasne życ ie , odn ios ły  p e łn y  t r iu m f .  Godne je s t 
ta kże  podkreś len ia , że z bez in te resow ną pomocą  
p rze d s ta w ic ie lo w i w ła d z y  p rz y s z li m ieszkańcy  
dom u p rzyczyn ia ją c  się do ro zszy fro w a n ia  te j  
t ru d n e j sp ra w y  k ry m in a ln e j, k tó ra  z początku  
w yg lą d a ła  ta k  n ie w in n ie .

R 2 M . 4 Ł . 1

M yy ry la in e n , 
Lum m e, H onkancn, Saa- 
re la in en  i  M au ta lahti,

y i . T c M T M
D U ŻY M  zainteresowaniem  

cieszą się rozg ryw ane w 
P ek in ie  mdstrzo-stwa św iata 
w  ten is ie  s to łow ym . Popo­
łu d n io w e  ro z g ry w k i p ie rw ­
szego d n ia  obserw ow a ło 
ponad 50 tys . w idzó w , sa ­
la, w  k tó re j od b yw a ją  się 
m is trzo s tw a  b y ła  w yp e łn io ­
na do ostatn iego m ie jsca. 
N a po ranne ro z g ry w k i 
p rz y b y ło  ok. 20 tys. w i­
dzów. P ierw szego też dn ia  
Po lacy po zw yc ięstw ie  nad 
D an ią  u le g li następnie 
Szw ecji 1:5.

W D R U G IM  D N IU  k o b ie ­
ca i  m ęska reprezen tac ja  
P o lsk i odn ios ły  zw ycięstw a. 
P o lk i s p o tk a ły  się z rep re­
zentacją M on go lii, k tó rą  
po kon a ły  3:0.

P rzec iw n ik ie m  naszych 
p in gp on g is tó w  b y ła  d ru ż y ­
na A u s tra lii.  Mecz zakoń­
cz y ł się zw yc ięstw em  Po­
la k ó w  5:2.

W p ią tkow ych , przedpo lu  
dn iow ych  spo tkan iach trze­
ciego dn ia obie po lsk ie  d ru  
ż yn y  od n io s ły  rów n ie ż zw y  
cięstwa. Panie po  zacię te j 
i  em ocjonu jące j grze poko­
n a ły  NRD 3:2 oraz u le g ły  
W ęgierkom  0:3. R epr. m ęska 
w yg ra ła  z  D em okra ty czną 
R ep ub liką  W ie tna m u 5:1,
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i' Coraz lepszy „kwartet K“
ZREALIZOWAŁ 
„zegarowe przepowiednie“

KRZYSZTOUK bohaterem meczu
Pogoń - Gwardia

T Y M  R AZEM , w b re w  Ewy czajom  zacznie 
m y re la c ję  z n ie d z ie ln e g o  meczu dwóch 
e ks lig o w có w  —  Pogon i i  G w a rd ii —  od aneg 
do ty . O tóż gdy w  sobotę w arszaw scy gw a r 
dz iśc i p rzysz li na  tre n in g , na gościnn ie  udo 
s tępn ione  im  bo isko  Pogoni ze zdum ieniem  

zobaczy li na  ta b lic y  m a rtw e g o  w  ty m  czasie 
zegara boiskowego, dw ie  pozycje  „P ogoń 
—  0 " „G ośc ie  2".

skL N a jle p ie j zag ra ł K R Z Y -

s y tu a c ji, a le  b y ła  bezradna 
w  ty c h  dw óch, de cydu ją­
cych.

W  a ta ku  na jlep szy b y l 
m io dy  K o w a le w sk i (n r 7) 
lecz, ja k  to  z w yk le  byw a w  
zespołach chodzących u ta r­
ty m i ścieżkam i, za m ało 
na ń  grano.

A  p rz y k ła d  Pogoni św iad 
czy n a jle p ie j o ty m , że trze 
ba k ied yś  skończyć z uk le - 
pa n ym i tra d y c ja m i nazw isk 
bez p o kryc ia .

P o jed yne k  s tra teg ii dw óch
S Z TO LIK . K IE LE C  b y l bo- | ren e rów  w y g ra ł ty m  razem  
jo w y , lecz t r a f i ł  na  ostro  E rzP zow ski. D z ięk i tem u, ze 
gra jącego JU R C Z A K A . Już j e ch !op cy  p o tra f il i  wresz 
dew no ś rod kow y n a pa s tn ik  Jęie zrea!lz)/w a ć jego stratę 
Pogoni n ie  leża ł ty le  ra zy  ie  o b y  ta k  da le j! 
t>b z iem i podc ię ty  przez bez
pa rdonow ego stopera. Szko 
da, że K ie le c  i  ty m  razem  
n ie  s ta ra ł s ię  w ychodzić  na 
b o k i 1 n ie  w daw ać się w  
n iebezpieczne p o je d y n k i •: 
w y ra źn ie  p o lu ją c y m  na  n ie  
go Ju rcza k ie m .

DOBR ZE Z A G R A Ł W po- 
TR U D N O  DOCIEC k to  n a  podstaw ie  zeszłorocz- m ocy Jab łon ow sk i. O brona 

fetlobyi się na ta k i do w c ip , n ych  dośw iadczeń, k ie d y  to  s ta no w iła  m ocną s tre fę , a 
ittoże k to ś  z ob s łu g i stad io - m ie li p rzed sobą z lep ek  po  N ow a ck i s p e łn ił swe zada- 
Bu, może k tó ry ś  z  k ib icó w , zo rn ych  in d yw id u a ln o śc i, n ie  ty m  razem  bezbłędnie, 
p o ść , że goście p rz y ję li te n  k tó ry m  da leko b y ło  do m ia  zupełn ie un ieruch om iw szy 
p ro g n o s tyk  kw a śn ym i ż a rta  na  zespołu . N ie m ów iąc ju ż , n iebezpiecznego H achorka . 
gnl. p ie rw szo ligow ego zespołu. N ie  p o g ra ł -ob ie ty m  razem

T re n o w a li z zapałem  i  w y  W  N IE D Z IE LĘ  n a tra f il i  p rz y  „F u te ra le ’’  „H a rp a - 
d a w a ło  się, że pe w n i są na  prze c iw n ika , k tó ry  prze gon n r  1” .
¡wygranej. Srodze je d n a k  ra s ta ł ic h  n ie  ty lk o  am b i- N ies te ty  na ty m  m a low n t 
się rozcza row ali. B yć  może t ją ,  co  b y ło  n ie k ie d y  atu- czym  tle  ra z i ł  dziecięcą nie 
o p ie ra li sw ą pewność siebie te m  p o rtow có w , lecz ró w -  po radnośc ią b ra m ka rz  M en 

- ' i ż  do jrza łośc ią  ta k tyczn ą  d a lko . G d yb y  n ie  zna kom i- 
, um ie ję tno śc iam i tech- ta  ob rona, b y łb y  n ie  ra z  w  
,1 n iczn ym i. T o  zresztą b y ło  ty m  m eczu m u s ia ł w y jm o - 

n iespodz ianką na w e t d la  k i  w ać p iłk ę  z s ia tk i, 
b icó w  Pogoni. W zespole G w a rd ii bardzo

słabo w y p a d ł Baszkiew icz. 
Zespól szczeciński zasko Pom oc zag ra ła  dobrze, lecz 

czy i gości doskonale zorga z b y t tw a rd o . P odobn ie ob- i 
n izo w a n ym i i  szybko prze- ron a, k tó ra  u ra to w a ła  w ie le  | 
p ro w a dza nym i a takam i.

ST. R A K O W S K I

Wicemistrz turnieju UEFA

p u c h  — Wi 
G ó rn ik  — 1

|  L IG A

■ W isła
---------------- Legia
te c h  — Ł K S  i:u
P o lo n ia  B y t . — O dra  2:1 
& ta l M . — P o la n ia  B yd g . 2:0 
gaw isza y -  S ta l Sosn, 1:1

T A B E L A

1; P o lo r ia  B y t | 3 8 Ś:1
2. G ó rn ik  8 0 14*2
3. Le ch  3 4 2:1
4 Stal Sosn, 4 4 4:0
5. Ł K S  3 3 4:2
6. S ta l M ie le c  3 3 3:2
7. Leg ia  3 3 5:8
8. Zaw isza 3 3 2:4

?. R uch  4 3 5:6
0. G ra co y i*  2 2 6.4

11. Lech ia  2 2 2:2
12. O dra  3 2 2:3
13. W is ła  3 1 1:8
|4 , P o lon ia  B ydg. 3 0 1:14

l i  L IG A

U n ia  R . — N aprzód Ł i  8:1 
G a rb a rn ia  K r .  — U n ia  T . 2:0 
A rk a  Gd. — C alis ia  2:0 
O lim p ia  P . — Leg ia  K r .  1:2 
L u b lin . W aw el K r .  1:0 
S ta l -  Ś ląsk W ro c ła w  0:0 
P o L  W -w a — B a łtyk ; Gd, 1:0

T A B E L A

1; A R K O N IA  5 10 10:3
8. Ś ląsk 5 9 10:2
3. Legia K r ,  5 9 8:2
4. N aprzód 5 6 11:5
5. G w a rd ia  5 6 8:5
6. POGOŃ 5 6 9:6
V. U n ia  Raca 5 6 11:8
8. L u b lin ia n k a  5 5 6:5
9. W aw el 5 5 4:4

S0. S ta l Rzeszów 5 5 3:9
11. G a rb a rn ia  5 4 9:6
12. C a lis ia  5 4 8:9
13. U n ia  T a rnó w  5 4 6:9
14. A rk a  5 3 3.6
15. B a łty k  5 3 2:5

f i l  L IG A

' f l .  C zarni 
2i Pogoń I t i
6. Odra

'¡4, A rk o n ia  Ib  
5. B łę k itn i 
6 i ś w it
7. Pogoń B ,
8. W ia rus
9. Dąb 

10. F lo ta

21:3 34:16 
14:10 21:19 
13:11 24:26 
12:12 33:25 
12.12 12:12 
12:12 17:18 
11:13 17:18 
10:14 21:27 
9:15 16:28 
6:18 24:30

„ j a s k i n i  I w a “

wraca ARKONIA
z dwoma punktami

Przez w ie le  m in u t napastn i 
c y  po rtow có w  s ia li zam ęt 
na  przedpo lach b ra m k i 
D re w n iaka . G d yby  n ie  
tw a rd o  g ra ją cy  ob roń cy  
G w a rd ii ł  zb y tn ia  ne rw o­
wość p rzy  oddaw an iu  strza 
łów , k tó ra  Jeszcze cechuje 
m ło dych  zaw o dn ików  Pogo­
n i, „zeg arow a p rzepow ied­
n ia ”  m og ła by  się Już spra w  
dz lć  do p rze rw y . Po 45 m l 
nu ta ch w y n ik  b rz m ia ł je d ­
na k  0:0. A le  o p tym izm  pano 
w a ł na trybu na ch . Pogoń 
g ra ta  dobrze i  p rz y  ta k ie j 
grze zas:ug iw a ła  na  zw y­
cięstwo,

PO PR ZER W IE k i lk a k r o t ­
n ie  p iłk a  w ęd ro w a ła  na 
przedpole gości. W reszcie 
w  5 m in uc ie  s trz e lił, boda j 
że K ie le c (chęć trzeb a by  fo  
to k o m ó rk l do od tw orzenia 
te j sy tu a c ji), p iłk ę  chc ia ł 
p rzed łużyć g łó w ką  K lesz- 
czyńsk i, w yskoczy ł do n ie j 
i  w  ty m  m om encie D rew ­
n ia k  u s iłu ją c  w ygarnąć 
spod poprzeczk i w epchną ł 
ją  g łę b ie j do s ia tk i. Fak t 
b y l fa k te m . P row a dz iła  Po 
goń 1:0,

nadal bez porażki
w  II rundzie

DĄB — C ZA R N I 0:1 (0:0)

D ALS ZE  dw a  cenne p u n k  
t y  uzyska ł l id e r  I I I  l ig i  —

« f r m ^ e n T e ^ D ^ U e :  szczecińskiej A rk o u ii
D o p rze rw y  g ra  b y ła  w y - ^ ^ ń̂ v H e s Stw  e n f^ b o ń c z ^  
rów nana , a o b yd w a  zespo- g*ze
ły  n ie  w y k o rz y s ta ły  k i lk u  k ó w - Goście, zwłaszcza do 
dogodnych s y tu a c ji do  zdo m ieU  dość.- dużą
b y c ia  b ra m e k . Po p rze rw ie  przewagę, 
spó łdz ie lcy  u z y s k a li n ie ­
znaczną przewagę, zdobyw a 
ją c  w  60 m in . decydu jącą 
o sukcesie bra m kę  przez 
H U C IA K A . Pod kon iec  spot 
ka n ia  a m b itn y  zespół gospo 
da rzy  w y ra źn ie  przeważał 
w  p o lu  — je d n a k  in d o le n  
c ja  s trza ło w a  ich  zaw o dn i­
kó w  p rze k re ś liła  szanse na 
ew e n tu a ln y  rem is,

Tu TUTlt
'  P i P i T o ta liza to r  Sporto­
w y  k o m u n ik u je , że na  spec 
ja ln y  ko n ku rs  T o to -Lo tka  
r.a dzień 9 k w ie tn ia  b r. 
« 'p ły n ę ło  ogółem  7.619.907

iozw iązań. Zgodn ie z regu 
am inem  na w yg ran e  w szy­

s tk ic h  s to pn i przypada lewo 
Ja 7.619.907 zł.

W ylosow ano następu jące 
D yscyp lin y  sportow e:

B o je ry  n r  2
P iłk a  nożna 22
Pchn ięc ie  k u lą  26
Skok o  tyczce 35
S ia tków ka  88
Zapasy 47
oraz d yscyp lina  
do da tkow a ,
J S iM M t Y l»  i J L  W  t

NIECAŁE pięć 
k a liś m y  na  p ię k n y  popis 
doskonale gra jącego K R Z Y - 
S Z T O L IK A . W 10 m in . prze­
ją ł  on p iłk ę  od Jab łon ow ­
skiego, p ię kn ie  og ra ł ru ty  
nowanego po m ocn ika  G w ar 
d i i  W IŚN IEW SK IEG O , spo­
k o jn ie  przeszedł GAW R OŃ ­
SKIEG O i  s trz e lił os tro  w  
p rze c iw le g ły  róg , obok bez 
radnego D re w n iaka . B y ł  to 
go l w  du żym  s ty lu .

Jeszcze przez następnych 
30 m in u t p o rto w cy  m ie l i  k i l  
k a  o k a z ji do podw yższenia 
w y n ik u . W 18 m in . K ie lce  
s trz e li ł obok s łupka, w  23 
m in . po p lasow ane j centrze 
K ie lc a  K ie szczyńsk i prze­
s trz e li ł z  id e a ln e j po zyc ji, 
w  30 m in . zaś po  p rze rw ie  
G a w ro ńsk i desperacko w y ­
b i ł  na róg  p iłk ę  zdążającą 
do pu s te j b ra m k i.

O sta tn ie p ięć m in u t ju ż  
g ra ją  na  czas... obydw ie 
d ru ż y n y .

W ZESPOLE szczecińskim  
zag ra li dobrze p ra w ie  wszy­
scy, sam  m ecz zaś dostar­
czy ł w id zo m  i  p rzy je m n o ­
ści i  em ocji. N a t le  coraz 
lepszego k w a rte tu  „p a n ó w  

słabszy, "  ‘

i:ga Czarni

(bp.)

F L O T A  — O D R A 6:3 (4:0)

N A W E T  n a jb a rd z ie j zago 
r r a l i  k ib ic e  F LO TY  nie  l i ­
c z y li na  sukces sw o ich  p u ­
p iló w . W czorajszy sukces 
b y ł chyb a  n a jw ię kszą  n ies­
podz ianką d ru g ie j ru n d y  
p iłk a rs k ie j w  I I I  lidze . Spot 
k a n ie  s ta ło  na  d o b rym  po­
z iom ie. O bydw a zespoły p ro  
w a d z iły  grę o tw a rtą  i  w 
szyb k im  tem pie,

B Ł Ę K IT N I SWTT 6:0

Ł A D N Y  i  s zybk i m ecz ro  
7 e g ra li p iłka rze  B Ł Ę K IT ­
N YC H  i  ŚW ITU . Do p rze r­
w y  gra b y ła  rów norzędna. 
W  d ru g ie j części m eczu le k  
ką  przewagę uzyska ł Św it. 
Z a w ie d li je d n a k  napastn i­
cy» gdyż w iększość ic h  strza 
łó w  p rzechodziła  obok 
b ra m k i p rze c iw n ika . W y n ik  
rem isow y je s t racze j szczę­
ś liw y  d la  zespołu B łę k it-

KOLARZE
walczyli
na ulicach 
Szczecina

N A  D Y S TA N S IE  50 
km  o d b y ł się w czora j 
u lic z n y  w yś c ig  ko la rsk i 
o m is trzos tw o  Szczecina. 
Z w y c ię ż y ł w  n im  K I-  
S TO W S K I z A rk o u ii,  
k tó ry  zdoby ł m is trzów  
s tw o  pod nieobecność 
s ta rtu ją c y c h  w  e lim ina­
c jach  w  O liw ie  sw ych 
ko legów . W  lic e n c ji 
I I I  zw y c ię ż y ł Izyd o r- 
czyk  P io n ie r, zaś w śród 
k o la rz y  lic . IV .  na  dyst. 
14 k m  KO SEW SKI z 
O g n iw a . M is trz  sportu 
to ro w ie c  Z a jąc  za ją ł 
m ie jsce  w  ś rodkow ej 
g rup ie.

Pięściarze Legii
mistrzami Polski

W  C A Ł Y M  k ra ju  rozegra- O ostateczne j kole jności 
no  w czo ra j os tatn ie spotka w  ta b e li zad ecyd u je  w e ry fi 
n ia  o  m is trzo s tw o  I  l ig i.  W kac ja  zaw odów , k tó rą  prze 
W arszaw ie L E G IA  odniosła pro w a dz i P o lsk i Zw iązek 
w y so k ie  zw yc ięstw o 16:4 B o ksersk i. Do tego czasu 
nad LTS  Ła będy. R ów n ież tabe la  koń cow a rozg ryw ek 
GKS W ybrzeże w y w a lczy ł o m is trzo s tw o  I  l ig i  bokser 
o b ydw a  p u n k ty , po kon u ją c 
S T A L  S ta low a W ola 13:7.
Z w yc ięstw em  bo kserów  ka ­
lis k ie j PROSNY zakończy­
ło  się spo tkan ie  z GW AR­
D IĄ  Łódź 11:9. P ięściarze 
P O LO N II G dańsk u le g li w  
B ie lsku  m ie jscow em u BBTS 
7:13.

T y tu ł m is trzo w sk i zdoby ła  
szczególnie I w arszaw ską L E G Ł A  i  to  oa

sk ie j przedstaw ia  
pu ją co :

Się

L  Legia 14 20
2. W ybrzeże 14 17
3. S tal 14 17
4. BBTS 14 16
5. G w ard ia 14 15
6. ŁTS 14 12
7. Prosną .14 10
k  POłOBia U I

Szczeciniacy
um ocnili
pozycję lidera

(G liw ice  te ł. w ł.)

pokona ła następną, trudnąA R K O N IA  
przeszkodę.

Szczeciniacy p o je ch a li do » ja s k in i lw a "  
ze z ły m i p ro g n o s tyka m i fachow ych pism 
zapatrzonych  z nabożeństwem  w  w yczyn y  
d ru żyn  b y łe j g ru p y  po łudn iow e j. P iast m imo, 
że dosta ł potężne la n ie  od pokonanego w  
Szczecinie N aprzodu w y d a w a ł się w  tych  

o p in ia ch  być  fa w o ry te m . N a pew no  n ie  je s t 
to  zespół ła tw y , a le  ty m  w iększa  zasługa 
p iłk a rz y  z Lasku A rkońsk iego , k tó rz y  p o tra ­
f i l i  z tego trudnego  bo iska  w yw ieźć  d w a  
p u n k ty  pokonu jąc gospodarzy w  stosunku 
2:1, p row adząc do p rz e rw y  1:0.

P R O W AD ZEN IE  d la  A r -  n ie  chc ia ł ry zyko w a ć  zm ian.

($ )
Z nakom ic ie  sp isa li 

się m łodz i p iłk a rz e  
po lscy w a lczący w  pu 
charze europe jsk ie ] fe 
d e ra c ji fu tb o lo w e j w  
P o rtuga lii. Ja k  w iado  
mo po zw yc ię s tw ie  
nad N R F P o lacy spot 
k a l l  się w  fin a le  z do 
tk o n a le  p rzyg o to w a ­
n y m i gospodarzami. 
Z w yc ię ży ła  w  z b y t 
w yso k im  może stosun 
k u  4:0 P o rtu g a lia . 
T ak  w ysoka  porażka 
b y ła  n ie w ą tp liw ie  w y  
n ik ie m  przemęczenia 
t ru d n y m i spo tkan iam i 
e lim in a c y jn y m i. Zdo­
byc ie  w icem istrzostw a  
E u ropy je s t jednak  
dużym  sukcesem na­
szych m łodych  p iłk a -

[ chyb a  słusznie.
(W. Hen.)

rz y  I... s tw arza na­
dzieję na popraw ę po 
ziom u naszej reprezen 
fa c j i  w  przyszłości. 
A  oto zespół p o lsk i, 
k tó r y  s ta rto w a ł w  
P o rtu g a lii.

k o n ii  zdo b y ł ju ż  w  4 m in . 
g ry  PU D ŁO W S K I, „s trze lec 
w y b o ro w y ”  zespołu szcze­
c ińsk ie go  b y i ty m  razem  
je d n a k  ty lk o  egzekutorem  
doskonale w yp raco w an e j 
przez P T O K A  p i łk i .  P o dość] 
s łabej grze w  poprzedn im » 
spo tka n iu , P to k  zag ra ł ty m  
razem  zna kom ic ie . W 4 m in .)
P to k  og ra ł ko le jn o  p o m oc-( 
n ik a  i  obrońcę, p ię k n ie  scen i 
tro w a ł do  n ie  obstaw ionego J 
Pudłow sk iego , te n  zaś do ­
k o n a ł fo rm a ln ośc i.

P rzez następne p ó l godzi i  
n y  a rko ńczycy  m ie l i  w y ra ź !  
ną  przewagę. Szczególnie f  
podoba ł się a tak , k tó ry ś  
g ra ł ba rdzo szybko , w ie le  i  
ko m b in o w a ł i często n ie p o j 
k o i ł  b ra m ka rza  P iasta.

i ic v \
- P E K IŃ S K IM  Pa łacu S p ortu  u u

rze w yp raco w an ych  s y tu a c ji *  w czo ra j d ru żyno w e  m is trzo s tw a  św ia ta  w  '  ten is ie 
p rze s trze liw u ją . f  s to ło w ym . w  k o n k u re n c ji k o b ie t z w y c ię ży ły  rep re -

PO DO BN A SY TU A C JA  p a }  w  d ^ „ ^ r PvmU'™ i? 0. i y  M ,ąC , .Pucl?a r C o rb illon a . 
now ala  przez p te r w iz y c h ł 3 ?  “ "  J« » n k ‘  P»k °» a ly  d ru żyną
k i lk a  m in u t po p rze rw ie .#  __ _  a '  '  ■
le c z  o to  w  54 m in . gdy sę -ś  m eczu tu rn ie ju  m ęskiego o pu cha r
dzia spo tkan ia  p. K o zak  ( z j  ? ^ ayS l ,“ 8A ilc 5 łn y  Lu do w e w y g ra ły  z Japon ią  5:3. 
W rocław ia ) p o d yk to w a ł r z u t !  “ “  '^ ld a ć - w a lkę  o zaszczytne tro fe a  to c z y ły
k a rn y  za rzekom ą rę kę  na #  Pom iędzy sobą^ rep rezen tac je  dw óch k ra jó w  a z ja tyc - 
p o lu  ka rn ym . H e lle r  zam ieś c h  ,, L u d o w ych  i  Jap on ii. Od w ie lu  la t  Ja­
n i !  go w  w y ró w n u ją cą  b ra m }  za licza n i są w  te j dyscyp lin ie  spo rtu  do
kę. N iesłuszna u tra ta  b ra m ! czo łó w k i św ia to w e j. W ie lką  n iespodziankę stanow i 
k :  w p row a dz iła  zam ieszanie# w span ia ła  postawa C h iń czyków , k tó rz y  w  m is trzo s t- 
w  szeregach gości, co w y -ś  S i  * ™ ta s ta r tu ją  do p ie ro  po raz d ru g i. Sukcesy 
k o rzys ta li g liw iczan ie , p rz e }  „ „ K in są św iadectw em  o lb rz y m ic h  postępów, ja k ie  
dz ie ra jąc się k ilk a k ro tn ie  }  p o czyn ili w  os ta tn ich  la ta ch  spo rtow cy  C h in  L u d o - 
pod bra m kę  P u tk o w s k ie g o .f w ych .
“  • ' •  - ----------  Ł ------ A n iż  oczekiw ano w y p a d li rep re zen tan c i

-__-^?z g ry )ylia .ch 0 P u ch a r S w a y th lin g a  Wę

W Azji został tytuł

Tenisiści Chin
mistrzami świata

iacu  S p ortu  zako ń czy ły  się
m is trzo s tw a  ś w '- * -  - ............
e n c ji k o b ie t z ’ 
io b y w a ją c  Puc

I  C h in  L u d o w ych  3:2.

A ta k  ic h  je s t jed na k  bardzo i 
anem iczny i ra jd y  zakończy 
ły  się fiask ie m .

W 10 M IN U T  po s tracie ' 
gola Je ro m in ek  po sk ła d n e j1 
a k c ji a taku  strzałem  
leg iości ponad 20 r. 
zw yc ięską bram kę.

nią . z  C h in am i i  2:5 Japo-

M ĘS K A  rep re zen tac ja  P o lsk i za ję ła  ostatecznie 4 
”  — w W SW,° je i  Sr upie. N a jlep szym  zaw o dn ik ie m

z d o b y ł}  naszego zespołu b y i K u s in s k i, k tó ry  odn iós ł k ilk a  
cennych zw yc ięs tw . W  sobotę w ieczo rem  w  ostatn im  
m eczu P o lacy  p o ko n a li d ru żyn ę  N ig e r ii 5:0.

P O L K I po cennym  zw yc ięs tw ie  nad NR D  3:2. m ia ły  
pe łne  szanse na trzec ie  m ie jsce  w  sw ej g ru p ie . N ie 

» s te ty , os ta tn ie  spo tka n ie  z N R F  nasze zaw odn iczk i 
dz ię k i do b -ś  p rze g ra ły  1:3. H on orow y  p u n k t d la  P o lsk i zdobyła 
:1 o b ro n ie .}  S7,m t t o w v 4 w yg ry w a ją c  2:0 z M u s^ r Ostatecznie 

sw e j g ru p ie .

W  A rk o n ii  zag ra ły  dobrze,
w szystk ie  fo rm ac je . N a j-  _ _____________
m n ie j chyb a  zajęc ia  m ia l f  s te ty , os ta tn ie  spo tkan ie  

‘  sięki d o b -ś  p rze g ra ły  1:3. "
. o b ro n ie .}  S Z M ITO W N A , .

W a ta ku  — .iak ju ż  p o d a li- }  P o lk i za ję ły  5 m ie jsce  t
a ~J?0 0 £ Z A ?  tu rn ie ju  zanotow ano w ie le  niespodzia- 
5 . ym ie n *c  tu  na leżY zw yc ięs tw o  Z w ią zku  Ra-
a r t 7 ie r k w „  Jugos ław ią  5:3. Podczas spotkania We 

i  sensacy jnej p o ra żk i dozna ł m is trz

¡144 n iu  M ark iew icz , po n iew aż# D O N ALD E M .

n m  ( m m l i i  O sn e t 2 *w a łlŁ g
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